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z dniem 1 stycznia wejdą w życie obniżki 
całego szeregu podatków 


Nie mamy potrzeby budowania naszych narodowych ambicji na nienawiści” = 
stwierdził wczoraj w eksposć sejmowym wicepremier Kwiatkowsx 


Wrażenia ocó'ne 


Warsz, koresp. „Głosu Poran- 
nego* telefonuje: 

OK5łaskami powitał wczoraj 
sejm marszałka Cara. Była to 
odpowiedź na walkę podjazdo- 
wą, wynagrodzenie za krzywdy, 
doznane w ciagu ostatnieh dni 
przy planach powołania koła 
parlamentarnego O. Z. N. Owa- 
cja była również odpowiedzią 
na artykuł, który ukazał się te- 
goż dnia w „Gazecie Polskiej* 
pad tytułem .„Porzucona fikcja“, 
a zwrótony przeciwko regulami- 
nowi sejmowtmu, płk. Sławko- 
wi i marszałkowi Carowi. Nie- 
podpisany artykuł w „Gazecie 
Polskiej“ wywołał poruszenie w 
kuluarach sejmu, bo zdawało się, 
że zawarta już została zgoda mię 
dzy Ozonem a marszałkiem Ca- 
rem. i 

Rzad eczywiście zjawił się w 
komplecie. Był obecny również 
i minister spraw zagranicznych 
w białej rękawiezce na ręku, a ło 
z powodu oparzenia, które nasią 
piło przy zapaleniu zapałki i wy- 
huchu całego pudełka. 


P. wicepremier Iwią część swe 
go przemówienia poświęcił po- 
prawie sytuacji w kraju, w dzie- 
dzinie konsumcji, produkcji, a 
nawet w dziedzinie płacenia po- 
datków i szęzerości podatkowej. 
W odpowiedzi nawet na to p. 
wicepremier zapowiedział małą 
reformę podatkową. W każdym 
razie ła zapowiedziana reforma | 
jest o wiele mniejsza, niż fa o- 
gromna poprawa, którą malował 
tak dosadnymi barwami p. mi- 
nister skarbu. Dotyczy ona ma- 
łego zakątka podatku obrotowe- 
go w dziedzinie patentów, podat- 
ku dochodowego od urzędni- 
ków oraz ulg podatkowych przy 
inwestycjach. Pociechą raczej 
było zapewnienie, że nie będzie 
nowych podatków, a nawet groź 
ba, że zostanie wprowadzony 
podatek od etatyzmu, to znaczy 
podatek dla nowych przedsię- 
biorstw państwowych. ; 

Posłowie mieli więc odwrotny 
obraz tego, co można było prze- 
czytać latem w małym roczniku 


WICEPREMIER KWIATKOWSKI 


dzień na różnych frontach, a 
więc zgody, zawartej z marszał- 
kiem sejmu oraz z rządem w o- 


statystycznym. Centralnym jed-| sobie wicepremiera. Opłaciło się. 


nak ośrodkiem uwagi p. wice- 
premiera było nowe jego ulubio- 


to, bo p, minister skarbn wyna- 
grodził ich wielkimi dozami op- 


P. wicepremier przemawiał|ne dzieło, akeja inwestycyjna, tymizmu, które starczyć muszą 


więcej niż 2 i pół godziny, przy | 
czym hyła jedna przerwa 15-to 
minutowa. W końcu przemówie 
nia p. wicepremier był już tak! 
zmęczony, że głos odmawiał mu 
posłuszeństwa. Początek jednak 
przemówienia  wypowiedziany 
zestał z pewnym entuzjazmem, 
zapałem, chęcią przekonania nie 
tylko obecnych na sali, ale 


która ma w tym roku pochłonąć 
hlisko miliard złotych, przy 
czym część funduszów. zdobyła 
zesłanie przy pomocy drenowa 
nia rynku sztywnego. 

W przemówieniu p. wicepre- 
micra znalazły się i momenty 
polityczne, gdy oświadczył, że 
nie mamy potrzeby budować am 
bieji narodowych na jakiejkol- 


i 


na przebycie dość ciężkiei sesji 
budżetowej. 
(SIN.) 


Przebieg obrad 


Przed południem. rozpoczęło 
się pierwsze w bieżącej sesji 
budżełowej plenarne posiedze- 
nie sejmu, poświęcone sprawie 


wyboru komisji oraz pierwsze-| du zabrał głos 


sesji zwyczajnej sejmu, 
czym otworzył posiedzenie. 


Projekty rządowe 


Marszałek zakomunikował, 
że rząd wnosi o podjęcie dal- 
szych prac nad następującymi 
projektami ustaw, złożonymi 
na poprzedniej sesji zwyczaj- 
nej 4936-37: 1) o nadzorze nad 
działalnością ubezpieczeniową, 
2) w sprawie organizacji wie- 
ziennictwa, 3) prawa o ustro- 
ju adwokatur, 4) o zmianach w 
postenowaniu karnym, 5) w 


: (sprawie zmiany rozporządzenia 


Prezydenta Rzeczynospolitej z 
dnia 24 czerwca 1927 r, o 0- 
chronie lasów, nie stanowią- 
cych własności państwa, 6) o 
budowie i utrzymaniu dróg pu- 
blicznych. 


Następnie marszałek zako- 
munikował o wygaśnięciy szere 
gu ustaw wobec nie zgłoszenia 
żądań podjęcia przez sejm dal 
szej pracy nad nimi. 

Z kolei odczytano orzeczenie 
sadu marszałkowskiego w spra 
wie posła Pacholczyka. 


Sad marszałkowski orzekł, iż 
przewód sądowy nie dostarczył 
dowodów. jakoby pos. Antoni 
Pacholczyk dopuścił się zarzu- 
canego: mu czynu. 


Podziękowznie 
dla Bulgarii 


Po odczytaniu orzeczenia są- 
marszałek Car, 


wszystkich słuchaczy radiowych | wiek nienawiści. Czy ma to być | mu czytaniu preliminarza bud-| wygłaszając następujące prze- 
i wskazówką dla dalszej polityki | żetaweg0 na rok 1938-39 i szere; mówienie: 
P. wicepremier został przywi- sfer miarodajnych po zjeździe | gu rządowych projektów ustaw. 


że jest coraz lepiej w Polsce. 


iany oklaskami, choć dotych- 


kupiectwa chrześcijańskitgo i 


O godz. 11 m. 15 


„Wysoka izbo! W związku z 


marszałek| ostatnią katastrofą polskiego 


ezas przemówienia p. wieepre- odwrotnym oświadczeniu czyn-; Car. powitany przez izbę okla-| samołotu komunikacyjnego wła 


miera były na wstępie przyjmo- 


ników miarodajnych? 


skami, zajął folel 


prezydialny,) dze i całe społeczeństwo 


króle- 


t 


| 


po| wisko wohec państwa i naror 


polskiego. Wśród najtrudnie - 
szych warunków atmosferycz- 
nych i terenowych zorganizow:! 
ły z wielką ofiarnością i boha- 
terskim poświęceniem rozległą 
akcję dła odszukania zaginione 
go aparatu, składając w ten 
sposób dowód swego współczu- 
cia z powodu tej tak dla mas 
bolesnęj katastrofy. 

Sądzę. że bede wyrazłełełem 
uczuć całej izby, gdy z tego 
miejsca złożę imieniem polskie- 
go społeczeństwa narodówi buł 
garskiemu wyrazy serdecznej 
podzięki i głęboko odczutej 
wdzięczności (oklaski w całej: 
izbie). 

Obecni w loży dvplomatycz- 
nej minister nełnomocny króle- 
stwa Bułgarii p. Piotr Traja- 
now oraz prezes towarzystwa 
polsko - bułgarskiego p. Ateno- 
genes Pawlikiewicz powsłali z 
miejsc i podziękowali izbie u- 
kłonami. 

Po przemówieniu marszałka 
izba przystaniła do wyboru ko- 
misji sejmowych. Ponieważ ze 
strony izby nie wpłynęły żadne 
propozycje co do zmian w skła 
dzie personalnym poszczegól- 
nych komisyj, zaproponuwa- 
nym przez marszałka, p. mar- 
szałek Car oświadczył, że zgod- 
nie z regulaminem uważa, że 
izba wybrała komisję w skła- 
dzie zaproponowanym przez 
niego. 

Na oświadczenie to izba od- 
powiedziała hucznymi oklaska- 
mi. Następnie przystąpiono do 
pierwszego czytania projektu 
ustawy skarbowej z prelimina- 
rzem budżetowym na rok 
1938-39. 


Witany oklaskami wszedł na 
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wane na zimno. Posłowie kilka-|. W każdym razie posłowie prze | odczytał zarządzenia Prezyden- stwa Bułgarii  manifestowały 
krofnic przerywali mu brawem. żyli wczoraj  opłymistyczny la Rzeczypospolitej, o otwarciu raz jeszcze swe przyjazne stano 


Ekspeosć wicepremiera Kwistkowskiecc 


Przemówienie p. wicepremie-| jeden z najlepszych w historii nia porównawczego szybkości! cownicy fizyczni otrzymają o 
ra Kwiatkowskiego da się po- naszego rozwoju gospedarcze-| naszej odbudowy wobec -roz-| 160 milionów zł. więcej, niż o-|wie cen. Ogólny wskaźnik ce% 
dzielić na dwie części. Część go. woju innych, silniejszych od trzymali w r. ub. Stanowi to| artykułów, sprzedawanych 
pierwsza ma charakter sprawo-| P, min. Kwiatkowski nie o-| nas gospodarczo państw. przyrost około 4 proc. Suma ta| przez rolnika, wzrósł w okresie 
zdawczy i zawiera dużo mate-| graniczył się do porównania poj Nastepnie stwierdził min.|nie uwzględria ani pracowni-| roku o 31 proc., wskaźnik zbo- 
riału cyfrowego,  ilustrującegoj stepów gosnodarki bciskiej na Kwialkowski wzrost zatrudnie-| ków umysłowych, ani robotni-| żowy o 42,3 proc. i wskaźnik 
dynamiem rozwojowy gospo-| wielu odeinkach, zaobserwowa-'nia 1 snadek lezby hezrobot-, ków, zatrudniorrych w mniej-| hodowłany o 15 proc. gdy ró- 
darki polskiej w r. b. nego w r. b, w porównaniu z nyeh oraz wzrost wyniai robot szych zakładach wytwórczych, wnocześnie wskaźnik artyku- 

Pomimo pietrzących się przed| r. 1936, ale przeszedł następnie niezych. > łani też robotników na robotach łów przemysłowych, nabywa- 
Polską trudności, pomimo nie-| do ustalenia stopnia dynamiki, Obliczenie sumy. tych wypłat| publicznych i w przedsiębior- nych przez rolnika, wzrósł w 
doruagań i braków , rok 1937—|w r. 1937 i w latach wybucho-| w górnictwie, hutnictwie i. w|stwach państwowych. <ciągu roku zaledwie o 2,3 proc. 
oświadczył p. wicepremier —|wej koniunktury, t.j, 1928 i| wiekszym przemvśle przetwór-| Z kolei omówił minister do- kai 20 mg Z 
zapisze się niewątpliwie jakol1929, a następnie przedstawie-'czym wykazuie. że w r. b. pra-!datnie zmiany w położeniu hi- 


trybunę p. wicepremier j mini- 
ster skarbu inż. Kwiatkowski. 


dności rolniczej, dzięki pop: +g 


(Dalszy ciąg na str. 3-ej). 
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Jest rzeczą powszechnie wia-| groźbą nieuniknionego osłabie- 
loma, że przesłanki rozumowa- |nia Całości, nadwyrężenia tego. 
nia, Gyktowane uczuciem niena-| co winno być dla nas wszystkich 
wiści, mogą mieć moc przekonyjLex suprema. 
wania jedynie w odniesieniu do| Tle natomiast jest szczerości w 
„współczujących*, powiedzmy,|owym „zwolnieniu“ przez rasi- 
towarzyszy w chorobie, za jaką| stów Państwa od obowiązku pro 
musimy uważać šian, w którym| wadzenia walk narodowościo- 
człowiek zatraca częściowo zdol-| wych, to uwidacznia się najle- 
ności krytyczne, poddając się|piej o parę wierszy dalej. gdzie 
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obronie zawodowego charakteru, Wysiłki swe kiernją autorzy | czy zagrodzić drogi, po których 

i powszechności Związku Leka-|z „mównicy“ do tych „zdezorien |w ciężkim wysiłku dźwiga slę 

rzy Państwa Polskiego*, ile aliai, żle poinformowanych jednak stale naprzód Człowiek 

wydrwić, wykpić czy ośmieszyć.,|rie wiedzących na którą enipe swej lepszej przyszłości; tak 

Bez cienia iego, co Anglicy na-;chylié się stronę“; powiedzmy |samo jak nie wierzymy, by dzi- 

zywają fair. imputują ci pa-| wyraźnie: chodzi tu o owych |siejszy curopejczyk chciał wró 

a ——, cehwlejnych, zastraszonych meto- |cić kiedykolwiek do życia w ja- 
dami nacisku agitacji rasistycz- | skini. 

PIOTRAOWSKA 60 nej, którym jednak ich sumienie To też obowiązek swój widzi- 

lnie pozwala odejść zbyt szybko my daleko poza tą falą. Widzi- 


przemożnym sugestiom emocji. | niewątpliwie audaciter wzy 
Dla ludzi, nietkniętych rujnują-| wa się Państwo, by sankcjono- 


SUKNA i KORTY 


cym wpływem podobnych uczuć, | wało za pomocą ustawy lub roz- 
„białe i „czarne* pozostanie w |porządzenia to, co 
swym charakterze i nie zmieni | społeczeństwo* n. p. ghetto law- 
koloru w zależności od tego kto | kowe. — Natomiast nie byle jaki 
je używa, a krowa, którą Kahli |rozgardiasz pojęciowy sprawia, 
zabierze sąsiadowi, nie zbliży go |że prawie w tym samym zdaniu 


ani trochę do raju. 


Jeżeli na mównicy lekarzy -.cji Państwa w wypadkach nadu- 
rasistów („Nowiny Społeczno -|żyć. — , 


Lekarskie rocz. XI Nr. 22) za- 
rzuca się ogółowi społeczeństwa 
żydowskiego tendencje czy sym- 
patie komunistyczne — „prze- 
ważające nastroje komunistycz- 
ne w sierach żydowskich* — i 
wyprowadza się stąd — w for- 
mie retorycznego pytania — 
wniosek, że można wobec tego 
ostatecznie zrezygnować z lojal- 
ności Żydów w razie potrzeby 
obrony Państwa, — to wpraw- 
dzie rozumowanie podobne do- 
skonale tłumaczy pseudonim, n- 
żywany przez autora tych roz- 
ważań — Audax łac. zu- 
chwały*), ale z pewnością ani 
nie zmieni faktu, że z pośród 
trzech z połową milłonów Ży- 
dów polskich, dziewięćdzicsiąt 


kilka procent nie ma i mieć nie je całokształt wywodów oby- 


może nie wspólnego z komnniz- 


nowie ogółowi lekarzy - Żydów 
wszelkiego rodzaju grzechy 
główne i powszednie, polityczne 
i zawodowe, usiłując wytworzyć 
atmosferę odpowiednią dla pro- 
Se wśród niej owego ha 
I 


„wywalczy 


t ie in $ 
jest mowa o potrzebie ingeren-) ii żywcem zapożyczonego 0d 


najeźdźców, hasła przepajające- 
go caly tok myśli agitacyjnej: 
jwyplenić — emigracja przy- 
musowa na razie jest jeszcze ja- 
skawie do jutra odkładana. 


Bodo 
Smosarska 


Jakto? Więc argumenty pałki, 
kastetu, żyletki, którymi bojów- 
karze endeccy usiłują wymusić 
ghetto — to nie są wyrazy na- 
dużyć? A ewentualne usankcjo- 
nowanie pozycji poduhnym orę- 
żem zdobytych miałożby być po- 
czytywane, jako akcja walki z 
nadnżyciami?.. To już chyba 
nie audacia — to raczej owa 
rozbrajająca logika „Erze- 
chem jest, gdy sąsiad mi zabie- 
rze krowę, jest dobrze, gdy ja 
mu ją zablorę“. Niewątpliwie, 
trudno jest zajść dalej na dro- 


dze dewaluacji pojęcia sprawie- R] 
dliwości. — È E 


Ten sam fantastyczny charak- 
ter przesłanek, identyczna też 
dowolność wnioskowania, cechu 


skłamałam... 


dwóch autorów, usiłujących z 


mem (ze względów natury reli- | „mówniey* „Nowin Społeczno - 
gijnej, narodowej, wreszcie ao, Dekan" nie tyłe odeprzeć 
że osobistej, jeśli mowa o sferach czy obalić argumenty podane w 
bardziej zamożnych), ani też nie | „Wiadomościach Lekarskich* w 


Następny program: 
„Grand-Kina” 


od pojęć, jakie szanować przy- 
wykli przez całe swe dotychcza- 
sowe życie: Człowiek = 
Obywatel -- Kolega, cza- 
sem Przyjaciel oddany, czasem 


my go w trwałej i zgodnej współ 
pracy ze wszystkimi Kolegami, 
uczciwie  ujmującymi swoje 
szczytne powołanie, bez wzylę- 
du na ich „rasę czy wyznanie, 


zasłużony w nauce Senior. — gwoli podniesienia poziomu leer- 
Zapewne, wielu z takich ducho-|nictwa 1 opieki nad chorym 


wo obcych rasizmowi ludzi zdo- 
łała już ogarnąć fala reakcji. — 
Znaleźli się wśród niej nie tyle 
przekonani, co „skłonieni* — 
pociągnięci tysiącami nici, któ- 
rymi rozporządza ta, niewątpli- 
wie niepozbawiona możnych pro 
tektorów. propaganda, dodajmy 
— obca zupełnie duchowi pol- 
skiej kultury. A że apetyt rośnie 
w miarę jedzenia, więc w gło- 
wach apostołów rasizmu rodzą 
się już chorobliwe wizje Wiel- 
kiej Wędrówki Narodów, edyk- 
tów banieyjnych Filipa II czy 
może scen pożogi miast i wsi nie- 
mieckich z okresu panowania 
tam Prawa Pięści. 

Dla nas, t. j. lekarzy Polaków, 
dła których miłość Ojczyzny nie 
jest identyczną z szowinizmem, 
względnie z rasizmem, a pojęcie 
równego dla wszystkich Prawa 
nie może być przedmiotem żad- 
nej transakcji, ta wzbierająca fa- 
la reakcji jest jakby jakąś ma- 
kabryczną czkawką upiora Śred- 


j niowiecza. Nie wierzymy ani na 


człowiekiem. Uważamy za czyn 
karygodny ze stanowiska Ludz- 
kości odmawianie choręmu pra- 
wa leczenia się u wybranego 
przezeń lekarza, niezależnie od 
pochodzenia zarówno pacjenta 
jak lekarza. 

Ale w wyższym jeszcze stop- 
niu cenimy obowiazek służby 
dla Państwa, który na naszym 
zawodowo - lekarskim posterun 
ku wyraża się przede wszystkim 
w pracy nad podniesieniem st» 
nu sanitarnego kraju. 

I z tego, czysto państwo- 
wego punktu widzenia, uwa- 
żamy za stokroć ważniejszy cel 
wyżej wskazany (możliwy do o- 
siągnięcia w atmosferze współ- 
działania a nie wojny wewnętrz- 
nej) od zagadnienia wyparcia ze 
stanowisk lekarskich pewnej flo 
ści żydowskich wspólohywateli 
naszych, których ojcowie 1 dziad 
kowie najczęściej od wielu wie 
ków Kraj nasz zamieszkał, 3 
niejednokrotnie w służbie dla 
Niego zaszczytnie się odzn: 


chwilę, by piana, jaką niesie na | czali. 


swym grzbiecie zamulić mogła 
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pozwoli zdrowemu na ciele i | Z 


myśle czytelnikowi uwierzyć w 
to, by dopuszczalnym mogło być 
na czyjąkolwiek lojalność wo- 
bee naszego Państwa machnąć 
ręką i to nie tylko w razie gro- 
żącej wojny, ale w każdej chwi- 
li czasu pokojowego. — Czytel- 
nik taki nie da też ani na chwilę 


Wielka sowiecka stacja radia , dowej, pędzonej falami ku bie- 
wa odebrała za pośrednictwem | gunowi północnemu, znajdują 
stacji radiowej w Grenlandii sy-|się w krytycznej sytuacji. We- 


wiary w słuszność opinii, głoszą- 
eej, że „nie państwo powinne 
prowadzić walkę narodowościo- 


gnały S. O. S., wedle których so- dle ich alarmujących doniesień 
wiecka ekspedycja polarna, skła | ich kra została poprostu zgnie- 
dająca się z czterech osób, znaj- |ciona wskutek olbrzymiego ciś- 
nienia, wywieranego przez gra- 


6.0.5. z bieguna północnego 


Sowiecka ekspedycja polarna w niebezpieczeństwie 


Samoloty te są wprawdzie przy- 


być może zdołają odnaleźć miej 


jsce pobytu uczonych wśród no- 


cy polarnej, oczywiście póki 


będzie funkcjonowała. Ale o lą- 


sposobione do nocnych lotów i 


krótkofałowa stacja nadawcza 


je si żnym niebezpie- 
wą, ale społeczeństwo, bo jest gueran pawa Dy p 
mo Tzetzi, Jasna : NOSNOPOR, Trzej odważni naukowcy, któ 
że we własnym państwie walk |-zy przed pół rokiem rozbili 
narodowościowych dzisiaj mie |syvój namiot i ustawili aparaty 


wolno prowadzić nikomu pod |naukowe na olbrzymiej krze lo- 


CAPITOL 


Dziś i dni następnych! 
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Potężne arcydzieło 
filmowe wg. po- 
czytnej powieści 
Tadeusza  Dolęgi- 
Mostowicza 


ZNACKOÓR 


Najwspanialsza kreacja tytana ceny i ekranu 
K. JUNOSZY-STĘPOWSKIEGO 


w dalszych rolach głównych: 
ĆWIKLIŃSKA — BARSZCZEWSKA 
ZACHAREWICZ — GIERASIŃSKI i inni 


01540. 


Passe partouts i bilety wolnego 
wejścia bezwzględnie nieważne. 


Ceny miejsc na 
wszystkie seanse 


427 f 


dowaniu na roztrzaskanym lo- 
dzie nie można nawet marzyć. 


GRAND-KINO 


Pocz. o g. 4-ej 


niczące z nią pola lodowe. Zosta 
ła ona wprost zmielona „wśród 
straszliwych, trwających dwa- 
dzieścia cztery godziny huków. 
Nieprzeniknione ciemności no- 
cy polarnej, uniemożliwiły uczo 
nym zbadanie, jakie rozmiary 
przyjęła katastrofa, która na 
nich spadła. Ludzie ci są zdani 
całkowicie na siebie, a jedy- 
nym ich połączeniem ze świa- 
tem, jest krótkofalowa stacja ra- 
diowa. Na razie jest ona jeszcze 
czynna. 


Ludzie na krze lodowej zdają 
i sobie całkowicie sprawę z nie- 
i bezpieczeństwa. Początkowo za- 
instalowało się na krze czterech 
naukowców. Szefem stacji był 
| Papanin, a towarzyszyli mu ra- 
jdiotechnik Krenkel, hydrolog 
Szirszew i astronom oraz ma- 


| gnetolog Fedorow. Meldunek sta 


Wycieczka Narciarska w Alpy 


Wycieczka do Rzymu 


‘cji z bieguna północnego mówi | Wycieczka Narciarska do Szwecji 


Nie za najmniej ważne wresz 
ele zadanie swoje uznajemy pra- 
eę nad samymi sobą w Środowi: 
sku zawodowym, nad utrzyma: 
niem na odpowiedniej wyżynie 
sztandaru idcówo - moralnego 
polskiego lekarza, pracę, która 
by nie dopuściła do tego, aby 
spadkobiercy  Chałubińskich i 
Biegańskich stawali w szran- 
kach agitatorów rasizmu. ` 

ST. WIĘCKOWSKI 


wo a 
$) Słownik Łaącińsko - Polski przez 
Ks. Floriana Bobrowskicgo, Wil- 
na 1905, t I, str. 496. Pierwsze 
znaczeńie słowa audax: dalsre: 
swawolny, mężny. odważny, 


Ostatnie dni wyświetlanie 
arcydzieła austriack. prod. p. t. 


CZAR CYGANERIA 
z MARTA EGGERTH i JANEM KIEPURĄ w rol. gł. 


Zniżamy ceny po raz drugi 


85 gr. I 1.09 — I seans 1.09, 1.50 i 2.20 
URLOP ŚWIĄTECZNY DLA KAŻDEGO 
WYCIECZCE ZAGRANICZNEJ! 


na pozosta 
le seanse. 


NA 


Austriackie 
22.XIL — 2. L zł 275— 


Wycieczka do Wiednia; Sylwester w Budapeszcie 


22.X1I — 2.1 zł. 290.— 
22.XIL. — 3. I, zł. 300,— 
24.XII — 4 L zł. 330— 


o trzech ludziach, przemilczając | Święta na Riwierze Francuskiej; Sylwester w Paryżu 


zupełnie o losię czwartego. 


Na wyspie Rudolfa urządzone | Sporty Zimowe w Kitzbńiheł i Bt. Moritz 


bazę samolotową pod dowódz- 
twem Czuchnowskiego, która w 
każdej chwili miała być gotowa 
do udzielenia pomocy badaczom 
| obec jeduak przewidzieć, czy 


w obecnej sytuacji samoloty zde | Prospekty, infor- 
ją im przynieść jakąś pomoc. | macje i zapisy: 


22.XII — 6. L m 420.— 


22,XII. = 7.1 zł. 520— 


Codzienne indywidualne wyjazdy 


do WIEDNIA, PARYŻA i WŁOCH! 
ARGOS, 


Łódź, ul. Piotrkowska 6% 
tel. 107-88. 


2.3I1— „GŁOS PORANNY“ — 1937 


(Dalszy ciąg). 
Zwiększone$ siie nabywczej rol 
nictwa odpowiada dość poważ- 


pe wzmożenie procesów inwt- 
stycyjnych w rolnictwie. Nale- 
ży stwierdzić, — oświadczył wi- 
cepremier Kwiatkowski, że nie 
wszystkie kategorie gospo- 
darstw i nie wszystkie okręgi 
odezuły w równym stopniu po- 
prawę położenia. 

Charakteryzując poszczegól- 
ne składniki importu minister 
stwierdza dominującą rolę ten- 
dencji uprzemysławiania Pòl- 
ski i położenia znacznie silniej- 
szego racisku na zagadnienia 
inwestycyjne, niż na zagadnie- 
nia nasycenia doraźnej konsum 
cji, czego dowodem jest fakt, 
że import silników i turbin 
wzrósł pięćdziesięciokrotnie sil- 
niej, niż import bawełny. 


Szkodliwy nałóg 


Po dokonaniu szczegółowego 
I wnikliwego przeglądw sylua- 
cji na odcinku produkcji, do- 
chodów świata pracy, konsum- 
cji wewnętrznej i obrotów z za 
granicą, minister oświądcza: 
Unikając jakichkolwiek 
przenośni, z materiałem cyfro- 
wym w ręku, starałem się usta- 
lić, że wpajanie nałogu myśle- 
nia w społeczeństwie polskim, 
iz na każdym pozytywnym ad- 
cinku życia wszędzie i zawsze 
— „wieezemy się w ogonie“ in- 
wych narodów — jest niezgo- 
dne ze stanem faktycznym, a 
politycznie wysoce szkodliwe 
nie tylko dla pracy rządu obec- 
nego, ale i dla wielu rządów 
przyszłych, o których nie wie- 
my, 7 jakimi trudnościami 
przyjdzie im walczyć. 

Z kolei ustalił minister hie- 
rarchię podstawowych zasad i 
zagadnień tak, jak one ohciaża- 
ją bezpośrednio odpowiedzial- 
bość ministra skarbu. 

ZASADA RÓWNOWAGI BUD- 
ŻETU ZWYCZAJNEGO. 

Mówca poddał analizie sie- 
dmiomiesięczny okres wykony- 
wania obecrego budżetu na 
rok 1987-38, podkreśla, że wy- 
konywany on jest prawie z ma 
tematyczną precyzją. 

| 


ZASADA PLANOWEJ REALI- 
ZACJI INWESTYCJI PIO- 
NIERSKICH. 

Idea planowania robót pu- 
blieznych ï inwestycji publicz- 
nych państwowych į samorzą- 
dowych, zyskała sobie prawo ot 
bWywatelstwa w całym świecie. 
Nigdzie bardziej, jak w Polsce, 
la właśnie zasada nie wołała do 
nośniej i natarczywiej o reali- 
zację. Potrzeby inwestycyjne 
Polski sa olbrzymie i w tych 
warunkach wyskakiwać będą 
liczne programy i potrzehy lo- 
kalone, cząstkowe. Inwestycje 
nie powiązane ze sobą w pe- 
wien kompleks, śą niezawsze 
celowe, natomiast każdy kom- 
pleks inwestycji dokonanych u- 


cze mocriej minister swoją opi 
nię, że gdy nie zdewaluowaliś- 
my złotego w r. 1934, gdy nie 
przyłączyliśmy się wówczas da 
bloku sterlingowego, to ani w 
r. 1935, ani w 1936. złotego pol- 


jskiego dewaluować nie należa. 


ło. Również gdybv dziś mógł 
powrócić do okresu wprowa- 
dzenia przepisów dewizowych. 
to nie zmieniłby ówczesnych 
swoich wniosków przedkłada- 
nych rządowi. 


400 milionów 
z pożyczki francuskiej 

Dziś jesteśmy w syłuacji nie- 
wąlpliwie znacznie korzystniej- 
szej. W roku 1937 otrzynraliś. 
my 
W ZŁOCIE RÓWNOWARTOŚĆ 

400 MILIONÓW FRANKÓW 
FRANCUSKICH 

z tytułu pierwszej transzy po- 

życzki francuskiej, 

Wewrętrzna  detezauryzacja 
doprowadziła do tego, że pomię 
dzy 30 czerwca 1936 r. i koń- 
cem listopada b. r. zapas złota 
i dewiz w naszej instytucji emi- 
syjnej wzrósł o prawie 92 mi- 
liony złotych. Ponadto pewna 
część złota z pożyczki francu- 
skiej nie została jeszcze od- 
sprzedara Bankowi Polskiemu 
i znajduje się w depozycie 
skarbu państwa. 

Ale kto z oddali dostrzega na 
sze aktywa walutowe, niechże 
dostrzeże i pasywa. Są to prze- 
de wszystkim rachunki zabloka 
wane w Banku Polskim i w 
bankach dewizowych z tytulu 
wstrzymanej obsługi długów 
państwowych ; prywatnych, 
równaważące cały nasz przy 
rost w dewizach i złocie. 

Od szeregu miesięcy toleruje 
my w imię rozluźnienia więzów 
krępujących handel międzyna- 
rodowy, deficyt w bilansie han 
dlowym. 


Ograniczenie reglamen- 
tacji dewizowej 


Przechodząc do sprawy regla 
mentacji dewizowej, mirister 
dał wyraz swej opinii, iż rząd 
jest zwolennikiem 
SKRÓCENIA CZASU OQOBOWIĄ- 
ZYWANIA OSTRYCH PRZEPI- 
SÓW DEWIZOWYCH DO GRA 
NIC NAJNIEZBRĘDNIEJSZYCH 
dia utrzymania naszego gospo- 
darstwa w równowadze, 
ZASADA ODBUDOWANIA REN 
'TOWNOŚCI W PROCESACH 

GOSPODARCZYCH. 

Wszystko co dotychczas zo- 
stało powiedziane, nie posiada- 
łoby pełnego waloru, gdyby z 
tą polityką nie została związa- 
na tendencja odbudowania ren- 
towności w działanin prywat- 
no - gospodarczym. Celem na- 
szym jest pchnięcie rozwoju 
Polski na drogę. na której roz- 
pocznie się 
ENERGICZNY PROCES URBA- 


mieialnie, pracować będzie w NIZACJI I UPRZEMYSŁOWIE- 


Polsee wydajniej, niż w kra- 


jach inwestycjami 
nych. Inwestycje nasze muszą 
mieć charakter pionierski, 


NIA KRAJU. 


przesyco:| To jest niezbędne i z punktu wi 


dzenia państwa i jego obrony i 


o-|% punktu widzenia chłopa, któ- 


twierający powe wielkie polej ry chce wiedzieć, jaki ma goto 
dla pracy tysięcy i setek tysię- wać los swoim dzieciom, albo- 


cy ludzi. dla 

NAJSZERZEJ POMYŚLANEGO 

WSPÓŁDZIAŁANIA INICJATY 
TYWY PRYWATNEJ, 


wiem 
dzielić złemi bez końca 
nie można. 
To jest niezbędne z punżiu wi- 


gdy dokonam- dzieła założenia| dzenia mas rohotniczych i bez- 


Polsce 
nańistwo nawskroś nowoczesne, 
o pełnej i rozwiniętej 
"zu ekonomicznej, wówczas — 
iożeli zeehcemy — ziawią się 
ohtlele 
niezne, 


w 


struktu-| Widzenia 


fundamentów pod rohbotnych. 


narastających mlo- 
dych warstw inteligencji. 


Mamy pełną świadomość, że 


tanie kapliały »ragra-|lax szeroko pojętej przebudo- 


wy nie dokona anarat hiurokra 


. 
Rudajemv wiec nawą Polskę| fyczNy. To musi pulsować ini 


wlasnym rudeni į własnym wyj CJatywa. 


siiicar. 


wola, praca olbrzy- 


mich zespołów ludzkich. 


ZASARA REGFENFEACH RYN-| WZROST WPŁYWÓW PO- 
KU PIENIEŻNEGO. DATKOWYCH. 
Dziś z pewnej już verspek Na pokładzie deficytowości 
rywy ezgsu podtrzymuje jesz-' gospodarki prywatnej u chło- 


I 

To jest potrzebne 7z 5 
| 

| 


fabrykanta, u bankiera, u zie- 
miarina tego nie zdołamy zre- 
alizować. 

Minister stwierdza, Że zezna- 
nia, złożone w r. 1937, odnoszą 
ce się do dochodów w r. 1936, 
a więc stosunkowo mało po- 
myślnego pod względem gospo- 
darczym, wykazują na ogół po- 
ważny rozwój dochodowości. 
Równocześnie kwota zeznawa- 
nych strat we wszystkich urzę: 
dach i izbach skarbowych ob- 
niżyła się o 30 proc, 

Zyskujemy więc nowe f waż- 
ne potwierdzenie — od  slrory 
prywalno gospodarczej 
przełomu w naszej sytuacji g0s 
podarczej, Spora ilość spółek 
akcyjnych zgłosiła również do 
zatwierdzenia zadawałające bi- 
lanse. Tzby skarbowe otrzyma- 


i 
—— Z 


„ KWIATSPODKALAŃSKI.. 
©. NIEZBĘDNY KREM... 
"DO PIELĘGNOWANIA CERY) RAM. 


WE PES 


ły odmienne od dotychczaso- 
wych instrukcje. Przedsiębior- 


stwa i osoby, wykazujące defi- potrzeby i niedostateczność upo 
evt mają podlegać skrupulatne- | sążenia niższych grup pracowni 


mau badaniu, by ustalić, jaki 
czynnik ponosi odpowiedzia|- 
pość za deficyt. Instylucje gos- 
podarcze osiaralace normalną 
zdrową rentowność, nie moga 
być za taki rezulłat karane. 


Fenemen pracy polskiej 

Praca Polski z roku 1987 — 
stwierdził z naciskiem wicepre- 
mier Kwiatkowski — nie zasłu 
guje na lekceważenie i kpiny.. 

W r. b, stwierdziliśmy jedcn 
polski fencsnen, klórcgo napew 
na nie może zrozumieć ríe je- 
den z obcych dziennikarzy, któ 
rzy osłatnio z takim uporem 1 
niekłamaną radością prorokowa 
li w obcej prasie, że jesteśmy 
w przededniu odebrania sensa- 
cji Hiszpanii i Chinom. 

Oto w obliczu pracy dokony- 
wanej np. w okręgu certral- 
nym, staliśmy gromadnie obok 
siebie: polscy narodowcy i pol- 
sey demokraci, ludzie o umysło 
wości inteligenckiej, chłopskiej 
i robotniczej, proletariusze i 
konserwalyści opozycjoni- 
ści z profesji i prorządowcy ż 
fachu. ulegliśmy wszyscy ra- 
zem wstrząsowi patriotyczne- 
mu i apojeniu z powodu impo 
nujących rezultatów twórczej i 
zgodnej pracy polskiej. Byliś- 
my sobie bliscy i wiedzieliśmy. 
że 90 procent poglądów w dzi- 
siejszym świecie mobilizacji na 
rodów łączy nas, a nie dzieli. 


Chmury 
na horyzoncie świata 


W drugiej części swego prze 
mówienia p. wicepremier 
stwierdził, że wbrew opinii wie 
lu optymistów, dostrzega na 
horyzoncie światowym groma- 
dzenie sie ciemnych i niebez- 
piecznych chmur, 

Dwa elemenly zaważyły po- 
ważnie na wzmocnieniu ko- 
niunktury światowej w r. 1937. 
Pierwszy z nich — to wyczer- 
panie zapasów Światowych 
zbóż i wzrost cen agrarnych w 
krajach rolniczych; drugi — to 
powszechne zbrojenia, Ostatnie 
doświadczenia wojenne, jak 
gdyby ostudziły ten zapał zhro- 
jeniowy i wojenny w świecie. 
Wojnę współczesną — podkre- 
śla mocno pan wicepremier — 
przegrywają ekonomicznie na 
eałe generacje i zwyciczcy i zwy 
ciężeni. To też ten czynnik jest 
dość krucha podstawą dla trwa 
łości koniunktury. 

Obecna koniunktura śŚwiato- 
wa, a z oia ï koniunktura pol- 
sku odbywa się w 


| my — w myśl żądania Marszał 
ka Śmigłego - Rydza — stwo- 


pa, u rzemieślnika, u kupca, uj rzyć znośnej 


| 


atmosferze | 
nieco mglistej. Jeżeli nie zdoła- jęta -zostanie budowa 


i dość 'szerokiej! 
atmosfery politycznego współ 
działania, jeśli sił przy zada- 
niach naczelnych nie zmohilizu 
jemy, lo pierwsze uderzenie fa- 
li kryzysowej nas nie ominie. 
I odwrotnie. Mamy tak korzyst 
ne warunki pracy wewnętrznej, 
że możemy nawet wzmocnić na 
szą koniunkturę gospodarczą. 
Możemy spotegować nasz wysi- 
tek inwestycyjny, o ile zdoła- 
my dość wcześnie skupić przy 
spokojnej, twórczej j pozytyw- 
nej pracy te siły, które dziś gi- 
ną I marnieją na pokonywanie 
tarcia. 

Następnie p. wicepremier 
przeszedł do scharakteryzowa- 
nia wniosków. z którymi rząd 


przychodzi do izb uslawodaw- 
czych, zaczynając od przedło- 
żenia  budżelowego na rok 


1938-39. 
Nie będzie 
nowych podatków! 


Istniała m. in. przy pracach 
budżetowych konieczność pozy 
tywnego zreformowania podat- 
ku specjalnego ze względu na 


z A Z O O O 


ków. Rząd zajął zdecydowane 
stanowisko, iż nie należy obec- 
nie wydatków rozbudowywać 
w oparciu o nowe obciążenia 
społeczeństwa. Obciążenia bud- 
żetowe na jednego mieszkańca 
są w Polsce małe. mimo to, jest 
fo w naszych warunkach ciężar 
dość znaczny. 

To też mimo krzyczących po 
trzeb państwowych, w imię 
wzmocnienią własnej koniunk- 
tury gospodarczej, 

RZĄD NIE PROJEKTUJE ŻA- 

DNEGO NOWEGO GENERAL.- 

NEGO OBCIAŻENIA PODAT- 
KOWEGO. 

Rząd, kładąc obecnie nacisk 
na potrzeby inwestycyjne, dał 
pierwszeństwo życiu gospodar- 
czemu. W stosunku do praco- 
wników państwowych rząd po- 
szedł dalej, dociągnął do granie 
budżetowych możliwości obec- 


4 

CZĘŚCIOWĄ REFORMF UPO- 
SAŻEŃ 

przez projekt ograniczenia no- 
boru podatku specjalnego. 

Rząd realizuje na tej drodzi 
postulat poprawy bytu gorzej 
uposażonych pracowników przy 
równoczestym zmniejszeniu roz 
pieętości poborów i poważnej 
redukcji uposażeń wyższych. » 

Na 440 tys. pracowników pań 
stwowych definitywnie zwolnio 
nych będzie od specjalnego po- 
datku 135 tys. esób. Stosunko- 
wo duże ulgi otrzyma 230 tys. 
pracowników, a pełne 17—25 
proc. obciążenie obarczy nadal 
2 tvs. najwyższych pracowni- 
ków. Również 60 tys. emerytów 
zostanie zwolnionych ed podat- 
ku specjalnego, a 20 tys. uzy- 
ska poważniejszą różnicę na 
swoją: korzyść i 30 tys. różnicę 
mniejszą. Rząd w ten sposób za 
czyna wyrównywać dług wobec 
ludzi, związanych z państwo- 
wym warsztatem pracy, którzy 
najofiarniej przyczynili się do 
przywrócenia równowagi finan 
sowej w gospodarce państwa. 

W najbliższym czasie rząd 
wejdzie w nowy etap realizacji 
planu inwestycyjnego. Na tle 
wielkich zadań może powstać i 
już częściowo powstała kolabo- 
racja miedzy państwem a pt- 
ważnymi jednostkami, repre- 
zentującymi gospodarstwo pry- 
watne. Plam inwestycyjny obej- 
muje głównie zagadnienia ko. 
munikacyjne, melioracyjne, wo 
dne, energetyczne, budowlane, 
oraz podstawowe inwestycje rol 
nicze j samorządowe. 

Na ziemiach zachodnich pad 


p z A W o ZZ A 


l 


KANAŁU GOPŁO — WARTA, 
który połączy dorzecze Wisły i 


Warty w jeden system wodny, 
A równocześnie należy do rzędu 
tych inwestycji, które nhałają 
sztuczne granice zaborów. 

Pod Wilnem, w Szyłanach 
wykonana będzie dużą elek- 
trownia wodna, mająca zaopa- 
lrzyć tę część kraju w tanią €- 
nergię, potrzebną dla realizacji 
programu, związanego z dekre- 
tem o ulgach podatkowych na 
kresach  pólnocno - wschod- 
nich. 

Wysiłek największy będzie 
nadal montowany w t. zw. po- 
pularnie już dzisiaj okręgu cen- 
tralnym. 


Lwów — stolica C£. 0. P. 


Gospodarczo terytorialne pod 
stawy tego okręgu będą musia- 
ły być w konsekwencji rozsze- 
rzone. Teren ten musi się w 
drugiej fazie realizacji prac 
przesunąć w kierunku południo 
wo - wschodnim, Będzie to o- 
kręg zamknięty liniami trzech 
rzek; Bug — San — Dniestr, 
a jego stolicą Lwów. W ten spo 
sób nowe obszary włączone bę 
dą do planu aktywizacji gospa- 
darczej. 


Miliard na inwestycje 


Dając syntetyczny obraz za- 
mierzeń na rok następny, wice- 
premier wskazał, że w okresie 
od 1 stycznia 1938 r, do 31 mar- 
ca 1939 r. rozporządzać będzie- 
my w przybliżeniu kwotą okoła 
911 miln. zł. przeznaczonych 
na roboty publiczne i inwesty- 
cje z budżetu państwowego 
(200 milm. zł.), z własnych środ 
ków Funduszu Pracy (60 miln. 
zł.), z nowego planu finanso- 
wo - inwestycyjnego (450 miln. 
zł.), z własnych środków prred- 
siębiorstw państwowych i iwo- 
nopolów (45), z funduszów wma 
rozbudowę kolei Śląsk — Gdy- 
nia (29), z kredytów towaro- 
wych i roboczych, krajowych i 
zagranicznych (100), z autona- 
micznych funduszów woj. ślą- 
skiego (15) i z kredytów zare- 
zerwowanych dodatkowo dla 
samorządów (12). 

Jeżeli do tego dołączymy im- 
ne sumy, które z mobilizacji 
finansowej r. b. pozostaną na 
rachunkach w banku i będą wy 
zyskane dopiero w r, 1938 oraz 
m, in. sumy zawarte w budże- 
tach samorządowych, łączących 
się z planem państwowym — 
to suma inwestycji publiez- 
nych w tym okresie napewno 

PRZEKROCZY MILIARD 

ZŁOTYCH. 

Co się tyczy mobilizacji kwoty 
450 milr. zł. „z nowego planu 
finansowo inwestycyjnego*, 
to złożą się na tę kwotę kredy- 
ty długoterminowe z t. zwł 
sztywnego rynku pieniężnego— 
275 miln., umowna transza g0- 
tówkowa pożyczki zagranicz- 
nej — 25 miln.. bilety skarbowe 
— 120 miln. i kredyly krótko- 
terminowe w bankach państwo 
wych 30 miln. 

W dalszym ciągu wicepre- 
mier omówił usłosunkowanie 
się rządu do aktualnych zaga: 
dnień gospodarczych. 


Zniesienie patentów 

Jednym z najkapitalniejszych 
zagadnień jest sprawa 
REFORMY PODATKOWEJ. 

Podkreślając trudności jej re- 
alizacji, p. wicepremier tym nie 
mniej uznaje, że systematycznó 
praca nad ulepszeniem ustawo- 
dawstwa podatkowego i jeszcze 
bardziej nad jego realizacją w 
życiu jest ważnym warunkiem 
wzmocnienia koniunktury i wy- 
wołania skutków praktycznych. 

W zakresie polityki podatko- 
wej p. wicepremier aktualnie roz 
różnia trzy zagadnienia: 


— 


(Dokończenie na str, 4-ej), 
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ł | jokres cząsu stawkę szezegóinic 
i) OGÓLNIE WYSUWANE ŻA- |niską, bo zaledwie 


(Dokuńczenie) 


DANIE REFORMY PODATKO- 
WEJ, 


2) KSZTAŁTOWANIE PSYCHO | 


LOGI URZĘDNIKÓW SKARBO | wienia 


WYCH I PŁATNIKÓW POD. AT, 
KOW, CO JEST WAŻNA PRZE- 
SŁANKĄ DO REFORMY. 

3) PRACE NAD ULEPSZANTIEM 
SYSTEMU I KASOWANIEM JE 
GO SZCZEGÓLNIE WADLI- 
WYCH WYBUJAŁOŚCI. 

W granicach aktualnych potrzeb 
przedłożony będzie ciąłom usta- 
wodawczym projekt reform, któ 

re możnaby określić mianem 
„MAŁEJ REFORMY PODATKO 


WEI, 
RZĄD ZAMIERZA ZNIEŚĆ OD 
R. 1938--1938 ŚWIADECTWA 
PRZEMYSŁOWE. 


Oczy wiście nikt sobie nie wyobra 
ża, abyśmy to mogli zrobić bez 
ekwiwalentu. Dotychczasowy 
wpływ rozdzielony zostanie na 
dwie części: 
cyjne, które pokryją dotychcza- 
sowe dochody samorządu teryto 
rialnego, gospodarczego i szkol- | 
nictwa zawodowego z dodatków 
do świadeciw przemysłowych. 
Kwotę natomiast, którą z do 
tychczasowych świadectw otrzy 
muje skarb państwa, minister- 
stwo skarbu zamierza obniżyć o 
sumę wynikającą z przewidzia- 
nej 
USTAWOWO ZNIŻKI PODAT- 
KU OBROTOWEGO O 0,1% 

i pozostałą część, t. j. prawie 
połowę dotychczasowych wpły- 
wów skarbowych ze świadectw 
przenieść do podatku obrotowe- 
go, podwyższając jego stawkę o 
0,1 proc. dla niektórych katego- 
rii płatniczych. 
W przeliczeniu tym pewna dal- 
sza zniżka wpływów skarbu pań 
stwa, która wyniknie ponad 
zmiżkę o 0,1 proc. od 1939 roku 
pójdzie ma korzyść drobnych 
płatników. 


W podatku dochodowym mi- 
nisler skarbu wystąpi o upoważ 
nienie do 
ZRYCZAŁTOWANIA  PODAT- 
KU DLA DROBNIEJSZYCH 

„PŁATNIKÓW. 
PODWOJNE OPODATKOWA- 
NIE — do czasu zasadniczej re- 
formy — wicepremier zamierza 
uchylić przez zwolnienie u osób 
lizycznych dywidend, wypłaca- 
nych przez spółki akcyjne i pro- 
centów od udziałów w spółkach 
z 0. o. Wreszcie podatek specjal 
ny zosłanie wydatnie obniżony, 


| 
F 


2.3II — 


= 


i proc, 


Bezpośrednio z rozwojem oży 
gospodarczego kraju i 
wzrostem inicjatywy prywatnej 
lączy się problem wig podatko- 
wych dla inwestycji gospodar- | 
czo celowych. W rozważaniu 
znajduje się sprawa 
ograniczenia ulg budowlanych 
do norm celowych i słusznych, 
protegujących budownictwo 
mieszkań małych. Z preferencji 
korzystać mają inwestycje prze- 
mysłowe w centralnym okręgu 
przemysłowym, a zmiana syste- 
mu przy wymiarze podatku do- 
chodowego w zakresie odpisów 
amortyzacyjnych — ułatwi in- 
wesłycje w całym kraju. 
Ministerstwa wystąpi również 
o przedłużenie przepisów o ul- 
gach motoryzacyjnych, zmierza- 
jac do podtrzymania osiągnię. 


na karty rejestra- |tych w tej dziedzinie rezultatów. 


Drugim aktualnym zagadnie- 
niem jest sprawa ustosunkowa- 
nia się ministra skarbu do kwe- 
stii kryzysowych długów rolni- 
czych. Największy wysiłek skie- 
rowywać będę na przecinanie 
nastrojów i zabiegów kryzyso- 
wych. Rolnictwo musi mieć opi- 
nię — zgodną ze stanem płatni- 
czym — że jest organizmem go- 
spodarczo zdrowym, zasługują- 
cym na zaufanie wierzycieli i 
instytucji finansowych. Stąd też 
dalsze pogłębienie oddłużenia 
rolnictwa jest niemożliwe. W r. 
b. uczyniliśmy szereg koszłow- 
nych posunięć w akcji oddłuże- 
nia i zasadniczo winniśmy na 
tym poprzestać. 


Trzyletnia reforma 
finansów komunalnych 


Trzecim ważkim aktualnym 
problematem jest sprawa uregu- 
lowania finansów komunalnych. 

Rząd realizował dwie akcje 
sprzeczne w założeniu w stosun- 
ku do samorządu terytorialnego. 
Z jednej strony zwężał podstawy 
finansowe samorządu przez o- 
bejmowanie dla siebie wciąż no- 
wych źródeł dochodowych a z 
drugiej — przerzucał wykony- 
wane przez siebie obowiązki — 
przeważnie kosztowne — na bar 
ki samorządu. 

Szereg opłat i podatków zwią- 
zanych organicznie z życiem, za- 
daniami i celami samorządowy- 
mi, przejął dla siebie bezpośred- 
nio lub pośrednio skarb. Było- 
by w zasadzie pożądane, by wiel- 


a tym samym zachowana będzie | yje ogólnopaństwowe źródła do- 


dla obrotu gospodarczego kwo- 
ta zwyż 70 milionów zł. 

W dziale podatków  pośred- 
, hich obniżone mają być stawki. 
dotyczące piwa, drożdży i paten 
tów od sprzedaży piwa. Wzmo-| 
żeniu i ułatwieniu obrotów nie-| 
ruchomościami będzie służyć 
obniżenie opłaty od przejścia 
nieruchomości z 6,4 proc na 5 
proc. drogą zmniejszenia pań- 
stwowej części opłaty z 4,4 proc. 
na 3 proc. przy równoczesnym 
wprowadzenin prawa obiektyw- 
nego ustalania faktycznej war- 
tości zbywanych przedmiotów 
majątkowych Nadto przejście 
własności rolnej o wartości do 5 


tys. zł opłacałoby przez pewien; 


' ca E] W izbach ustawodawczych. PP, 


Konfiskata 
„kKlepsydry" 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

Wydana w cych dniach powieść 
Konstantego Anzelma p. t. „Klep- 
sydra”* została skonfiskowana, Po- 


wieść daje dzieje przemian mło- 
dzieży, zgrupowanej w różnych 
organizacjach 


tali się na swoje oświadczenie, 


| 


chodów możliwie w formie naj- 
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„GŁOS PORANNY“ — 


1937 


Nr. 331 


pełniejszej zachować dla spełnie 
nia zadań ogólno - państwowych 
Natomiast opłaty czy podatki od 
gazu czy elektryczności, od ża- 
rówek, od konsumcji w zakła- 
dach gastronomicznych od wi- 
dowisk i totalizatora, może od 
uboju i Ł p. — mogłyby słusznie 
z mniejszym kosztem tych po- 
borów, służyć eelom samorządo- 
wym. 

Głębszy program reform, ma- 
jących posiadać trwalszy sens, 
nie da się wykonać w krótkim 
okresie czasu. Min. Kwiatkow- | 
ski jest przeciwny, by w roku|4 
1938 wprowadzać jakiekolwiek 
nowe, generalne podatki, a tym 
bardziej podatki, któreby dodat- 
kowo obciążały element pracow 
niczy, t. j. ostatnią klasą społecz 
ną, która generalnie «nie odczu- 
ła poprawy sytnacji, a musiała 
odczuć wzrost drożyzny artyku- 
łów spożywczych. 

P. wicepremier proponuje in- 
ne rozwiązanie tego zagadnie- 
nia. Na pełną reformę finansów 
komunalnych niezbędny jest 
trzyletni okres czasu. Aby samo- 
rządy mogły realnie odczuć już 
z wiosną 1938 roku poprawę, 
proponuje, by skarb coroeznit 
dotował związki samorządowe 
sumą 10 milionów złotych, aż 
do zrealizowania zamierzonej re 
formy. Następnie rząd zamierza 
Iwystąpić z projektem ustawy, 
nadającym miastom wydzielo- 
nym pobieranie specjalnych o0- 
płat drogowych, które do roku 
1930 były pobierane na zasadzie 
ustawy o budowie i utrzymaniu 
dróg. Opłaty te byłyby wprowa- 
dzone przede wszystkim od no- 
wowzniesionych budowli. 

Wreszcie, poza bezpośrednim 
polepszeniem sytuacji finanso- 
wej samorządu ' terytorialnego 
przez podniesienie jego docho- 
du, skarb wejdzie na nową dro- 
ge i rozpocznie odeiążać związki 
samorządowe od pewnych obo- 
wiązków przerzuconych na nie 
w okresie kryzysu, zwłaszcza od 
najuciążliwszego obowiązku, o- 
bowiązku wypłaty dodatku mie- 
szkaniowego nauczycielom szkół 
powszechnych. Przerzucenie 0- 
bowiązku wypłaty na skarh pań- 
stwa musi się odbyć stopniowo, 
w ciągu tych samych trzech ko- 
lejnych okresów budżetowych. 
przy czym w pierwszym okresie | 
byłby przejęty obowiązek Na 
ważniejszy, tł j wyplaty 
gmin wiejskich, co wynosi ŚW 
ło 5,7 mil. zł. 

Ponadto projektowane są pew 
ne reformy drobniejsze, ale dla 
poszczególnych samorządów nie- 
zwykle ważkie, jak np. współu- 
dział w dochodzie samorządu, 
na którego terenie znajduje się 


opodatkowany zakład przemy- 
słowy, oraz o zagadnienie uregu- 
lowania sprawy miast ullenow- 
skich. 


Czwartym problematem aktu-| 
jalnym jest 

| PROBLEMAT ETATYZMU. 
Wyrażając przypuszczenie, że 
każdy obywatel posiadający do- 
brą wolę i trochę rozsadku nie 
może biadać 
jprzez skarb 


państwa takich 
przedsiębiorstw, jak .„„Wspólno- 
ta Interesów*, lasy ks. Pszczyń- 
skiego, czy „Zakłady Żyrardow-| 
skie, gdyż źródłem decyzji nie 
FAL „namiętności filo-etaty- 
styczne”. W r. b. B. G. Kr, sprze- 
|dał w ręce prywatne 16 obiek- 
tów przemysłowych i 50 nieru- 
chomości miejskich. 

Nasz rozbudowany etatyzm, 
do tego rozbudowany niekoniecz 
nie we właściwym kierunku, był 
wynikiem również słabej dyna- 
miki gospodarczej społeczeń- 
stwa polskiego. Od pewnego cza- 
su wieje inny wiatr. więc może 
i tu spotęguje się aktywność ini- 
cjatywy prywatnej. Chcąc też po 
budzić społeczeństwo nasze do 
wysiłków, rząd wysuwa wnioski 
o ulgach inwestycyjnych, by pre 
miować tych. którzy w zgodnym 
wysiłku z rządem pracują nad 
rozbudową naszego aparatu wy- 
twórczego, którzy nie unikają 
ryzyka gospodarki na własny 
rachunek. Pragnąc usuwać prze- 
szkody, jakie stwarza im dzia- 
łalność przedsiębiorstw państwo 
wych, minister Kwiatkowski u- 
czyni wszystko, by zrównać wa- 
runki działalności przedsię- 
biorstw państwowych i prywat- 
nych, przede wszystkim w dzie- 
dzinie podatkowej. Zamierza 
więc wprowadzić specjalny 
„PODATEK OD ETATYZMU*. 
Zakładanie zaś nowych przedsię 
biorstw etatystycznych względ- 
nie nabywanie udziałów uzależ- 
nić od 
ZGODY CAŁEGO GABINETU. 

Gdybyśmy jeszcze najdziwacz- 
niejsze nawet pomysły ograni- 
czenia działalności gospodarczej 
państwa wymyślili i sformowali 
na papierze, to skutki napewno 
okażą się praktycznie nikłe, do- 
póki społeczeństwo nie spotęgu- 
je wszechstronnie swych zainte- 

resowań gospodarczych i nie 
PREZ Ly 
skim całego aparatu urzędnicze- 
g0, — 


Kończące swoje przemówienie. 
wicepremier Kwiatkowski stwier 
dza, że wysiłek. który zainiejo- 
waliśmy i obecnie realizujemy. 
jest duży. 


Konferencja w sprawie służby sprawozdawczej w parlamencie 


Warszawski koresp. „Głosu Po- ; 
rannego” telefonuje: 

Biuro sejmu i senatu ogłosiło 
wezoraj komunikat donoszący, że 
delegacja Związku Dziennikarzy 
była przyjęta przez marszałków se- 
natu Prystorą i sejmu Cara. Dele- 
gacja przedstawiła stanowisko 
Związku Dzienaikarzy w sprawie 
dziennikarskiej służby sprawozdaw- 


marszałkowie w odpowiedzi powo- 
w 
którym stwierdzili, że oceniaja na- 
leżycie znaczenie prasy + w życiu 
publicz: nym i uznają konieczność 


[|pewnienia prawa swobodnej ale 
rzeczowej krytyki, która o ile cho- 
dzi o służbę sprawozdawców par- 
lamentarnych powinna być poia- 
czona z obowiązkiem objektywnega 
informowania opinii publicznej. 


Do powyższego  oświadczedia 
marszałkovsie dodali, że w ciągu 
ich rządów nie było zatargu między 
izbami ustawodawczymi i ich wła- 
dzami a dziennikarzami i ich orga- 
utżacją. Wystąpienie podczas po- 
przedniej sesji przeciwko jednemu 
z wydawnictw nie zmienia stosun- 
ku marszałków izb do stanu dzien- 


zarówno jej niezawisłości, jak za- | nikarskiego jako całości. 


$alaFilharmonii 


tel. 213-84 


Bilety do nabycia w kasie 
Filharmoni> 


DZIŚ, 


w czwartek, dn. 2 grudnia 9 godz. 


Pp. marszałkowie potwierdzili 
dotychczasowe uprawnienia klubu 
, sprawozdawców parlamentarnych i 
oświadczyli, że wszyscy jego człon 
kowie korzystać będą nadal z u- 
łatwień, opartych na dotychczaso- 
wej praktyce i tradycji. 

Z uwagi na to, że Związek Dzien 
nikarzy Rzplitej i Syndykat Dzien- 
| nikarzy Warszawskich mają swoją 

siedzibę w gmachu sejmu, pp. mar- 
szałkowie stwierdzają, że wszyscy 
członkowie Związku Dziennikarzy 
Rzplitej Polskiej mają swobodny 
, dostęp do lokalu w sprawach orga- 
| nizacyjnych. 


8.45 wieez, 


Dr. Tadeusz BOY -ŻELEŃSKI 


wygłosi odczyt p. t. 


„Pietyzm i niedyskrecja w literaturze” 


nad przejęciem | 


m duchem obywatel- | 


spokoju! 
NIE MAMY POTRZEBY BUDO- 
WANIA NASZYCH NARODO- 
WYCH AMBICJI NA JAKIEJ- 

KOLWIEK NIENAWIŚCI. 
Czyż nie mamy pełnego i nie. 
wątpliwego prawa w naszej Pol- 
sce, by słać się narodem pełno - 
funkcjonującym, bez czerpania 
podniety do działań z negacji? 
Czyż nie odczuwamy wszyscy 
jednakowo, jak wielkim symbo- 
lem naszej jedności i spoisłości 
słała się armia polska? 

Pod wodzą Marszałka Piłsud- 
skiego obaliliśmy słupy politycz 
‘ne, dzielące nas na trzy zabory 
i umocniliśmy nowe zewnętrzne 
granice Polski wolnej i zjedno- 
czonej. Ale w ukryciu zaczaiły 
się jeszcze niewidzialne słupy 
podziałowe gospodarcze, między 
dzielnicowe, więc musimy je o- 
balać systematycznie, kamień pa 
kamieniu, Wracamy dziś na śla- 
dy twórczej polityki ekonomicz- 
nej. wynikającej z fizjologii na- 
szego byłu państwowego. 

Wydaje mi się — kończy p. 
wicepremier — iż nadeszła waż- 
na chwila, w której winniśmy z 
całą energią usunąć atmosferę 
nientności i dckompozycji z po- 
wierzchni naszego życia publicz- 
nego. Tego domaga się nie tylko 
rozum polityczny, ale i sytuacja 
gospodarcza, dająca pewność, że 

W ATMOSFERZE SPOKOJU, 
ŁADU, ZDOLNOŚCI DO KOM- 

PROMISU — 
leży obecnie maximum naszego 
zbiorowego powodzenia. 


Dziś dyskusia 
nad ekspose 


Po przemówieniu pana miat- 
stra Kwiatkowskiego, które iz- 
ba hucznie oklaskiwała, marsza 
łek zaproponował odroczenie 
dyskusji do dnia dzisiejszego. 
Propozycję tę przyjęto. Marsza 
lek wezwał członków wszyst- 
kich komisyj, wybranych na po 
siedzeniu dzisiejszym, aby zgło- 
sili się jutro przed posiedze: 
niem , celem  ukonstytuowania 
się. Nastepnie marszałek odro- 
czył posiedzenie do dziś do go 
dziny 10,30. 


Do dyskusji 


w dniu dzisięj- 


szym zapisali się posłowie: 
Świdziński, Hyla, Hermano- 
wicz, Bogusz, Zaklika, Wymy- 
słowski, Dudziński, Hoffman. 
Pochmarski, Mudryj i Pachol- 
czyk. 


BY TT 


| Próba spoistości 
| koła parlamentarnego 


Warszawski koresp. 
rannego” telefonuje: 


„Głosu Po: 


Ogłoszono listę posłów, którzy 
już wpisali się do koła OZN. Na 
liście tej figuruja 102 nawiska. Mó 
wią, że poza tymi jeszcze 12 po. 
słów zgłosi akces. 


Dziś nastąpi pierwsza próba spo- 
istości koła. Jako pierwszy mówca 
w dyskusji zabierze głos pos, Świ- 
dziński, który jest prezesem koła, 
poza nim jednak zapisali się do glo 
su posłowie Hyla i Hofman, nale- 
żący do koła, którzy jak mówia 
wystapią z krytyczny wwagamit, 
nie stanowiącymi wyrazu opinii ca- 
łego koła. 


Zjazd Landbundu 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

Wczoraj w Grudziądzu odbył się 
zjazd Landhunilu, na który przyby- 
łe około 4 tysięcy niemców z ca- 
lego Pomorza. Wśród niemców 
przemawiał między innymi prot. 
dr, Blohm z Gdańska r 


eisin Z Z W Z Z 


Nr. 8321 


na miejscu katastrofy 
„Douglasa“ 


Warszawski koresp. 
rannego” telefonuje: 

Z powodu katastrofy naszego 
samolotu w Bułgarii zarząd towa- 
rzystwa polsko - bułgarskiego w 
Warszawie przesłał depeszę dzięk- 
czynią do prezesa towarzystwa 
polsko - bułgarskiego, a komitet 
porozumienia prasowego do porozu 
mienia prasowego polsko - bułgar 
skiego. Na miejscu katastrofy ma 
stanąć pomnik. 


Porządek dzienny 
kongresu Str. Ludowego 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

Sekretariat naczelny Stronnictwa 
Ludowego ogłosił porządek dzien- 
ny kongresu, zwołanego na 30 i 31 
stycznia. Porządek, oprócz normal- 
nych sprawozdań i referatu o sy- 
tuacji politycznej, zawiera wybór 
prezesa stronnictwa, przewodniczą- 
cego rady naczelnej, a także człon 
ków rady naczelnej. W zjeździe 
oprócz władz stronnictwa biorą u- 
dział delegaci organizacji powiato- 
wych, po jednym na każdych 500 
członków, 


Otwarcie filii 
„Orbisu* w Londynie 


LONDYN, 1.XIL (PAT.) — 
W Londynie otwarta została dziś 
nowa, tak niezbędna już od dłuż 


„Głosu Po: 


szego czasu, placówka polska, a) 


mianowicie filia „Orbisu*. Mie- 
ści się ona w najlepszym central 
nym punkcie Londynu, tuż przy 
Pl Picadilly pod nr. 18/20 uł. 
Lower Regent. 


Zmiany w ambasadzie 
sowieckiej 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 


P. Listopad w dniu wczora 
spr zs się p. ministrowt Becko 


Wasylewski laureatem 
nagrody m. Poznania 
POZNAŃ, 1.12. (PAT) — Komi- 

sia artystyczna m, Poznania przy- 

znała wczoraj nagrodę literacką m. 


n 


Słynna eskadra Richthofena uciekła 


4.XIT— „GŁOS PORANNY” — 1957 


n 


na terylo- 


rium Czechosłowacji i Austrii 


Jedno z pism stołeczaych przy- 
nosi sensacyjną wiadomość, że na 
terytorium czechosłowackim wylą- 
dowało niespodzianie 12 samolotów 
niemieckich. Zjawienie się tak licz: 
nej eskadry samolotowej na grani- 
cy wywołało w Czechach alarm 
lotniczy. W miastach pogranicz- 
nych zarządzono pogotowie przeciw 
gazowe, równocześnie zaś eskadry 
mające za zadanie ochronę granicy, 
niezwłocznie wystartowały, goto- 


we do boju. Z Pragi zażądano po- 
siłków. leli zdezerterować z armii niemiec- 
Samoloty niemieckie, mimo œ- | kiej, niż brać udział w wojnie hisz 
ostrzeżeń nie zawróciły do Niemiec | pańskiej. Kilku z pośród lotników 
lecz przeciwnie, starały się lecieć | należy do zaanych rodzin niemiec- 
jak najdalej w głąb Czech, po czym | kich, mających tradycję służby w 
wylądowały, gdy tylko znalazły | armii idła których nieposłuszeń- 
się nad dogodnym terenem, stwo wobec rozkazu było dotąd 
Okazało się, że jest to część | wręcz nie do pomyślenia. 
słynnej niemieckiej eskadry Richt-| Ucieczka lotników z Niemiec 
bofena. Lotnicy byli przeznaczeni | świadczy jaskrawo o ich stosun- 
do służby w Hiszpanii narodowej, | ku do systemu rządów i o warun- 


nie usłuchali jednak rozkazu i wo- 


mord kaplurowy w Burgeniandzie 


Hitlerowiec zamordował na rozkaz z góry młodego studenta 


WIEDEŃ, 1./XII (PAT) W no- 
cy z 29 na 30 ub. m. w miastecz- 
ku Neustift w Burgenlandzie zo- 
stał zamordowany wystrzałem z 
pistoletu młody student Johann 
Weikselberger. 


Wdrożene natychmiast docho- 
dzenie policyjne stwierdziło, że 
morderstwo to miało podkład 
polityczny i charakter mordu 
kapturowego. 


W wyniku śledztwa ujęto dziś 
wieczorem mordercę 27-letnie- 
go akademika Helmuta Breima- 
na, który był już znany policji 
ze swej działalności nar. - socja- 
listycznej na terenie Burgenlan- 


du. — Weikselberger podejrzany był o 


Jednocześnie policja wykryła | wysłanie anonimu do policji, na 
Przy porażeniu półstronnym uzy- RE czego aresztowano sze- 


w mieszkaniu Breimana wielki 
skład bibuły propagandowej, po 
wiełaczy i pewną ilość broni. 


Dochodzenie policyjne wyka- 
zało, że mord kapturowy, doko- 
nany był na rozkaz z góry, gdyż 


skuje się przez stosowanie naturalnej |res narodowych socjalistów w 
wody gorzkiej Franciszka-Józefa obfi- oeenikndaie J 


te wypróżnienie. Zapyt, Waszego lek. 


Jutro przyjezdza min. Delbos 


Program pobytu ministra spraw zagranicznych Francji w Polsce 


3 b. m. przybywa do Warsza- 
wy x oficjalną wizytą francu- 
ski minister spraw zagranicz- 
nych p. Yvon Delbos. 

Program 4-dniowego pobytu 
min. Deibosa w Polsce przewi- 
duje audiencję u pana Prezy- 
denta Rzplitej, wizyty u p. Mar 
szałka Śmiglego - Rydza, p. pre 
miera i p. ministra spraw zagr. 


fjerym | oraz szereg oficjalnych przyjęć: 


śniadanie na Zamku, obiad i 
raut u p. ministra spraw zagr. 
obiad I raut w ambasadzie fran 


| mand Berard. 


cnskiej i śniadanie u prezyden: 
ta m. st. Warszawy. 

P. mia. Delbos złoży wieniec 
na grobie Nieznanego  Żołnie- 
rza, a w zakończeniu swego po 
bytu uda się do Krakowa, gdzie 
odbędzie się uroczystość złoże- | 
nia wieńca u sarkofagu "a 


Przyjazd min. Edena ? 


LONDYN; 1 12. (Tel. wł.) = 
Pojawiły się tu pogłoski na te- 
mat możliwości wyjazdu min. 
Edena do Warszawy. Decyzja 
na ten temat miała ząpaść na 
wspólnej konferencji mini- 
strów angielskich i francu- 
skich. Wyjazd min. Edena, u- 
pozorowany rewizytowaniem 
min. Becka, miałby na celu pod 0 
kreślenie solidarności francu- 
sko - angielskiej wobec żądań 
wysuniętych przez Niemcy. 


ka Piłsudskiego. 

P. min. Delbosowi ftowarzy- 
szą: dyrektor gabinetu minister 
pełnomocny p. Charles Rochat i, 
zastępca szefa gabinetu p. Ar-| 


Wyrok na szczerbowskiego uchylony 


Sąd Najwyższy przekazał jego sprawę do ponownego rozpatrzenia 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go* telefonuje: 


W dniu Mh koda OE: 


W 10 rocznicę urodzin 


pana Prezydenta Rzeczypospolitej 


WARSZAWA, 1.12. (PAT) — 
Dziś w 70-tą rocznicę urodzin p. 
Prezydeata Rzplitej ks. arcybiskup 
Gali odprawił uroczyste nabożeń- | 
stwo w katedrze św, Jana. 

Na nabożeństwie obecni byli: p 


skowego p. Prezydenta Rzplitej 
oraz wyżsi urzędnicy panstwowi. 
Po nabożeństwie rząd z premie- 
rem na czele, marszalkowie izb u- 
stawodawczych oraz prezesi najwy yż 
szej izby kontroli, sądu najwyż- 


premier gen, Sławoj - Składkowski, , szego, najwyższego trybunału admi 


pp. marszałkowie senatu i Sejmu, 
członkowie rządu, prezes NIK gen. 
dr. Jakub Krzemieński, prezes naj 
wyższego trybunału administracyj 
nego dr. Hełczyński, pierwszy pre- 
zes sądu najwyższego Supiński, 
podsekretarze stanu, generalicja, 
członkowie domu cywilnego i woj- 


Kurator Z. N.P. 


nistracyjnego udali się na Zamek, 
gdzie złożyli życzenia panu Pręzy- 
dentowi Rzplitej. 

O godz. 13 p. Prezydent Rzplitej 
przyjął Marszałka Śmigłego - Ry- 
dzą, który złożył mu życzenia z 
okazji 70 rocznicy urodzin. 


nie respektuje 


orzeczenia arbitrażowego p. Klotta 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ telefonuje: 

Jak donosiliśmy wczoraj arbi 
ter, wyznaczony przez rząd, ge 
neralny inspektor pracy Klott 
ogłosił, że strajkujący praco- 
wnicy Związku Nanezycielstwa 
Polskiego mają wrócić do pra- 
ey. 

Tymczasem 


mija już trzeci 


dzień od wydania orzeczenia 
przez arbilra, a kurator p. Ma- 
ciszewski jeszcze nie nie uczy- 


nit dla wykonania orzeczenia, 


arbitrażowego, 

Pracownicy Z. N. odbyli 
zebranie, na którym A żowi 
li odwołać się do ministerstwa 
epicki społecznej, aby orzecze- 


nie arbifra było respektowane. | żeństwa 


nie z zapowiedzią. sąd najwyż- 
szy rozpatrywał skargę kasacyj 
ną Welwela Szezerbowskiego, 
skazanego w dwóch instacjach 
na śmierć za zabójstwo poli-; 
cjania w Brześciu nad Bugiem, 
co stało się powodem do głoś. 
nych zajść antysemiekich. 


ponownego rozpatrzenia w SĄ-| 
dzie apelacyjnym wileńskim. 


Sąd najwyższy uchylił wy- 
rok dwóch pierwszych instancji 
o skazaniu Szczerbowskiego na 


FOTOPLASTIKON Moniuszki 2 


Rewelaaja nie wymagająca żadnej 
reklamy, Uczta wzrokowa dla miło- 
śników piękna. Dziś i codziennie 


Szwajcaria 
(ST. GOTHARD) 


Fotoplastikon czynny cały dzień bez przerwy 
Bilety 25 gr. dla mł. szkolnej 15 SE 


NOWY: JORK. 
Międzynarodowa liga swobód 
akademickich ogłosiła list o0- 
iwarty. podpisany przez 202 pro 
fesorów 64 uniwersytetów ame 


1 12. (ŻŻAT). 


SZTOKHOLM, 1 12. 
Samolot pocztowy 


Laureaci nagrody | 
Goncourtów 


PARYŻ 1 (ATE). Nayro-| 
dą Goncourt NAARAAT została , 
autorowi (harles Plisnier za jej 
go książkę „Stare paszporty“. 
Druga nagroda przyznana zosła 
ła Delavarenne za jego dzieło 
„Skórzany nos*. Laureat nagro 
dy urodził się w roku 1897 w 
Brukseli. gdzie studiował i 
praktykował jako adwokat. W| Reprezentacja Czechosłowacji 
roku zeszłym napisał on „Mał- zaskoczyła wszystkich wspania- 
łą grą, 


LONDYN, 1./XIL. 
|W środę odbył się w Londynie 
| wobec 46 tys. widzów oczekiwa- 
ny z dużym zainteresowaniem 
mecz piłk: rski pomiędzy repre- 
zentacjami Anglii i Czechosłowa 
cji. — 

Wbrew wszelkim oczekiwa- 
niom, anglicy wygrałi z trudem 
nieznacznie 5:4 (3:2). 


j wódca 


| 


(PAT).| musowo 
linii Sztok-| zierze pod Sztokholment. 
holm — Helsinki lądował przy-|i radiotelegrafista ntonęfi. 


sumas | ANOlIG--Czechosłowacja 5:4 (3:2) 


Czesi zadziwili wspaniałą grą i kondycją 


kach życia w Ill Rzeszy, Poza tym 
jest to prawdopodobnie akt prete- 
stu przeciw angażowaniu armii nie- 
mieckiej w Hiszpanii i uarażaniu 
niemców na śmierć w wojnie, nie- 
obchodzącej Niemcy bezpośrednio. 

Równocześnie nadeszły wiado- 
mości z Austrii, że na terytorium 
austriackim wylądowały 2 samolo- 
ty z tejże samej eskadry, których 
załoga została przewieziona do 
Wiednia. Zarówno w Czechach jak 
i w Austrii lotnicy będą ukarani 
aresztem policyjnym za pczekrocze 
nie granicy, nie może być jednak 
mowy o wydaniu zbiegów władzom 
niemieckim, 


Ucieczka lotników niemieckich 
uależących do reprezentacyjnej 
eskadry lotnictwa niemieckiego, 


wywołała w Czechosłowacji zrozu: 
miałą sensację. Demonstracja ta, 
wobec toczących się obecnie narad 
w Londynie, może mieć dla Rzeszy 
poważne następstwa, świadcząc 
że Niemcy nie są tak spoiste i jed- 
nolite, jak to przedstawiają w 
swych mowich przywódcy hitle- 
ryzmit. 


Niemcy częściowo 
przyznają 
BERLIN, 1.12. (PAT) — Nie- 
mieckie biuro informacyjne donosi: 
W ostatnich czasach rozszerza część 
prasy zagranicznej sensacyjną põ- 
głoskę, jakoby dwuch lotników, na- 
leżących do eskadry Richthofena 1 
mających się wkrótce udać do Hisz 
panii, popełniło dezercję. 


W istocie zdezertowało przed kil 
ku miesiącami dwuch totników, na- 
leżących do pomocniczego persone- 
lu eskadry Mancheim a nie Richt- 
hofena, Dezerterzy ci, zdoławszy 
przedostać się zagranicę, twierdzili 
kłamliwie, zapewne w celu zwró- 
cenia na siebie uwagi, że mieli być 
wysłani de Rep T do Hiszpanii. 


LONDYN, 1 12. (PAT). Przy 
Labour Party poseł 
Attlee wyjeżdża dziś wieczorem 
do Hiszpanii, gdzie ma odbyć 
rozmowy z członkami rządu 
walenckiego. W drodze zatrzy- 


śmierć i przekazał sprawę do ma się on w Paryżu, aby poro- 


zumieć się z przedstawicielami 
francuskich socjalistów. 


Apel 202 profesorów z Ameryki 


© przeciwstawienie się „ghettu“ ławkowemu 


rykańskich, apelujących do ko- 
legów polskich o przeciwstawie 
nie się systemowi „ghetta ław- 
kowego“, jako obcemu ducho- 
wi swobód akademickich. 


Znów katastrofa samolołowa 


Pilot i radiotelegrafista utonęli 


na zamarzniętym je- 
Pilot 


(PAT.) — |świetną techniką, skuteczną ze- 


społewą grą i dyspozycją strza- 
łową. Do ostatniej chwili wynik 
meczu stał pod znakiem zapyta- 
nia, dopiero w ostatniej minucie 


|strzał Matthewsa zadecydował o 


zwycięstwie Anglii. 

Wynik ten jest prawdziwą re- 
welacją, zwłaszcza gdy się weź- 
mie pod uwagę nieszczególne 
wyniki, osiągnięte ostatnio przez 
reprezentację piłkarską Czecho- 


doskonałą kondycją, | słowacji. 


1 


AII— „GŁOS PORANNY" 


— 1937 


endecy złoży! 


i mandaty 


w związku z ostatnimi wyborami do warszawskiej rady adwokackiej 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
fannego” telefonuje: 

Rada adwokacka w Warszawie 
podaje następujący komunikat: 

W wyniku dokonanych wyborów 
na zgromadzeniu adwokatów izby 
warszawskiej w dniu 27 listopada 
r. b, rada adwokacka w Warszawie 
w odnowionym składzie odbyła 
w dnia 1 grudnia r. b. pierwsze po- 
siedzenie, ; 

Przed wyborami dotychczasowy 
dziekan adw. Leon Nowodworski 
złożył deklarację w imieniu włas- 
nym oraz w imieniu adwokatów: 
Zygmunta Blenaua, Bohdana Suli- 
gowskiego, Jana Tatarkiewicza i 
Feliksa Zadrowskiego, że w związ. 
ku z wynikami ostatnich wyborów 
na walnym zgromadzeniu adwoka: 
tów izby warszawskiej w dniu 27 li 
stopada r. b. składają mandat człon 
ków rady, 

W związku z powyższym oświad- 
czeniem, jak również wobec okolicz 
ności, że w myśl artykułu 5 prawa 
o ustroju adwokatury, adwokat wy 
brany na członka organu adwoka- 
tury nie może odmówić przyjęcia 
mandatu, a w rozumieniu rady i z 
mandatu tego rezygnować nie mo- 
że, rada adwokacka postanowiła 
oświadczenie powyższe przedstawić 
do decyzji nączelnej radzie adwo- 
kackiej. 

Przed dokonaniem wyborów do- 
tychczasowy wicedziekan rady 
adw. Stefan Urbanowicz złożył na- 
stępujące oświadczenie: 

„Wobec wydarzeń i starcia po- 
glądów, które miały miejsce w naj- 
bliższym okresie czasu, poprzedza- 
jacym dzisiejsze konstytucyjne po- 
siedzenie rady jak również wysu- 
nięcia mojej kandydatury na sta- 
nowisko dziekana rady, zmuszony 
jestem ze swej strony oświadczyć, 
co następuje: 

Uważam niezłomnie, że adwoka- 
tura w państwie polskim musi być 
z ducha i kultury polska, a polacy 
z ducha i kultury winni posiadać 
zabezpieczoną na przyszłość zdecy- 
dowaną większość w izbie oraz we 
władzach korporacyjnych. 

Akcja ku osiągnięciu tego celu 
winna być przzprowadzona w dro- 
dze prawnej, wszelkie zaś wystą- 
pienia propagandowe w tej mierze | 
winny cechować spokój i kultura, 

Zgadzając się na ewentualne 


Japonia i Mandżukuo 
uznały gen. Franco 


TOKIO, 1 12. (PAT). — 

W dniu wezorajszym Japo- 
nia i Mandżu - Kuo uznały rząd 
gen., Franco. 


lózefina Baker 


poślubiła lotnika 
PARYŻ, 1.12. (Tel. wł.) — We 
wtorek odbył się w Beauvais ślub 
znanej tancerki murzyńskiej, Józe- 
finy Baker z przemysłowcem i lot- 
nikiem francuskim Janem Lion. 


Z OSTATNIEJ CHWILI 


Zabójstwo przy ul. Legi 


| objęcie stanowiska dziekana, mam 


by zaś naszego stanu, jako samo- 


na widoku, że tak zasłużony dla rządnego wolnego zawodu oraz 


dobra naszego stary kolega dzie- 
kan Leon Nowodworski odmówił 
przyjęcia tego stanowiska, potrze- 


przepisy ustawy wymagają, aby ra- 
da ukonstytuowała się zaraz na 
pierwszym posiedzenia”, 


Następnie odbyły się wybory, 
w wyniku których dziekanem zo- 
stał wybrany adwokat Stefan Urba 
nowicz,  wicedziekanem — adw, 
Stanisiaw Święcicki, sekreiarzem — 


adw. Józef Stopnicki, skarbnikiem 
— adw. Wacław Barcikowski. 

Przewodniczącym kolegium rzecz 
ników dyscyplinarnych — adwokat 
Mieczysław Rudziński. 


(o zawierał arsenal „kagulardów" 


Prasa prawicowa atakuje 


PARYŻ, 1./XIL (PAT.) 
W śledztwie, prowadzonym w 
sprawie kagulardów, nastąpiło 
znaczne uspokojenie. Aresztowa 
nia ustały, a władze śledcze sa 
zajęte badaniem zebranego ma- 
teriału. Z zestawienia, dokona- 
nego przez policję wynika, iż 
bilans dotychczasowych rewizji 
w poszukiwaniu broni, przedsta 


rząd za areszto" 


DUusseigneura i ks. Bozzeo cii Borgo 


818 ładownie, 438 nabojów dy- 
namitowych, 3104 granaty ręcz- 
ne, 137 tysięcy naboi karabino- 
wych oraz 158 kg. różnego ro- 
dzaju nabojów. 

Te zapasy broni i amunicji, 
jak również 26 osób, przebywa- 
jących w więzieniu, są dotych- 
czasowymi wynikami śledztwa 

Prasa prawicowa z „Liberte“ 


wia się następująco: skonfisko- | na czele prowadzi gwałtowny a- 


wano 1 karabin maszynowy, ty- | tak na rząd, 


pu „Hotschkis*%, 103 ręczne ka- 
rabiny maszynowe tynu Schmes- 
ser, 107 zwykłych Z*arabinów 
wojskowych, 18 rewolwerów, 


Czystka w placówkach 


zarzucając minister 
stwu spraw wewnętrznych i poli 
eji prowokację i fingowanie ea- 
łej sprawy dla zamaskowania 
przygotowanego. a nudaremnione 


Ambasador Jureniew 


BERLIN, 1./XII. (P.A.T) — 
W, związku z wiadomościami, 
dotyczącymi szeregu szefów so- 


wieckieh placówek zagranicz- 


go spisku komunistycznego. 
Przy tej okazji dzienniki pra- 
wicowe wyciągnęły znów na 
świalło dzienne nazwisko osła- 
wieonego komisarza policji z cza 


| 


,wahały się zastosować do boha- 
jterów wojny Światowej 


i towarzyszy broni obu uwięzio- 
nych z wyrazami oburzenia ną 
postepowanie władz. które nie 


najsu- 


sów procesu Stawiskiego, Bonny | rowszych sankcji prawnych. 


który według dzienników prawi- 
cowych, ma hyć duszą całego 
śledztwa. 

Generał Dusseigneur oraz ksią 
żę Pozzo di Borgo, obaj zasłuże- 
ni lotnicy z czasów wielkiej woj- 
ny światowej. są przedmiotem 
specjalnego zainteresowania pra 
sy. Dzienniki prawicowe druku- 
ją listy byłych podkomendnych 


| Do premiera Chaniemps zgło 
jsiła się nawet specjalna delega- 


cja domagając się przyznania 
gen. Dusscigneur i księcin Pozzo 
di Borgo ulg, jakie przysługują 
zwykle więźniom politycznym. a 
których dotychczas podobno © 
skarżonym odmówiono 


zagranicznych Ż.$.0.R. 


nie wrócii do Berlina 


linie Jurieniew opuścił od dłuż- 


nych, zwraca uwagę fakt. że rów |szego czasu swe stanowisko. 


nież ambasador sowiecki w Ber 


| 


Jak słychać, wezwany on zo- 


D [$ 18 k Mi 


w procesie Starzyński conira Słudnicki 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

Na początku wczorajszej rozpra- 
wy przewodniczący referuje, iż 
mający być przymusowo sprowadzo 
ny z Siedlec świadek Frydman nie 


Adw. Paschalski przyłącza się 
do wniosku o wezwanie p. Józ. Bi- 
nentala, co do św. Frydmana jest 
zdania, że bez szkody dla zdrowia 
mógłby tu przybyć. 

Przewodn.: Czy to są już wszyst 


może się stawić z powodu rekonwa- | kie wnioski uzupełniające? 


lescencji po anginie, 

Prok. Missuna domaga się skre- 
ślenia Frydmana z listy świadków. 
Frydman, tak samo, jak i inni świad 
kowie w sprawie „drożdży”,, ma 
zeznawać o plotkach. Oskarżenie 
zgodziło się na tych wszystkich 
świadków ze względów jakby sym- 
bolicznych. Chodziło o stwierdzenie, 


że umożliwia się oskarżonemu wszel. bryela oraz o powołanie na świad- 


kie sposoby obrony. 
dalsze procesu 
możliwe. 

Adw. Woźniakowski i Zieliński 
podkreślają, że zeznania Frydmana 
mają b. istotne znaczenie. W inte- 
resie oskarżenia leży całkowite 
wyjaśnienie sprawy. Pożądane rów | 
nież byłoby wezwanie na świadka 
młodego Binentala. 


Przeciąganie 
jest jedrak 


nie- | motywuje to tym, 


Adw. Woźniakowski: Prosiłbym 
o zarządzenie przerwy, gdyż kol. 
Szumański jest nieobecny. 

Zarządzona zostaje przerwa, 

Po przerwie adw. Wożniakowski 
wiiosi o powtórne przesłuchanie 
świadków: Szpotańskiego, Borzęc 
kiego, Kleina, Herbsta, Artura Śli- 
wińskiego,  Czermowskiego, Ga- 


ka gen. Szpakowskiego. Obrońca 
iż wyjaśnienia 
złożone przez prez. Starzyńskiego 
wymagaja dodatkowego przesłucha- 
nia tych ludzi, 

Następnie jeszcze zgłasza wnio- 
ski adw. Szumański. 

Po przerwie sąd odrzucił wszyst- 
kie wnioski o powołanie nówych 
świadków, w tej liczbie byłego mi- 


| 


onów 48 


G ciosami moża zabił bratanka 


Wezoraj późnym wieczorem 
wydział śledczy powiadomiony 
został o zabójstwie, dokonanym 
w domu nr. 48 przy ul. Legio- 
nów. 

Jak się okazało, w sulerynie 
lego domu sześcioma pchnięcia- 
mi noża w klatkę piersiowa i ple 
cy został zabity 24-leini Józef 
Zajtert (Kraszewskiego 10). 

Wdrożone natychmiast przez 
władze śledcze dochodzenie u- 
staliło, iż Zajtert został zabity w 
następujących okolicznościach: 

We wspomnianym domu, w 
„suterynie, w jednym pokoju za- 


mieszkuje Franciszka Łuczak. 
Posiada ona trzy sublokatorki: 
służącą 35-letnią Wiktorię Wró- 
blównę, Mariannę Małecką i Ka 
zię Lewandowską, które są rów- 
nież służącymi. 


Wieczorem do Wróblówny 
przybył jej narzeczony Zajfert, 
niebawem zjawił się też wujek 
Zajferta, 38-letni Zygmunt Bro- 
czek (11 Listopada 77), 
policji awanturnik. 


Broczek ołrzymał wczoraj ła- 


uzyskane pieniądze kupił wód- 
ki, którą wypili. Gdy był już 
podchmielony, zaczął czynić 
| wymówki Wróbłównie, że ob- 
cuje z Zajfertem, a nie z nim i 


nistra Matuszewskiego, a także o 
przesłuchanie ponowne niektórych 
świadków, którzy już zeznawali po 
przednio i przystąpił do wysłucha- 


nia wyjaśnień oskarżonego Studnic- | 


słał przed paroma tygodałami 
do Z. S. R. R. z powodu zgonu 
swej teściowej. 

Wyjeżdżając wraz z żoną, am 
basador oświadczył swym znajo- 
mym, że zamierza powrócić za 
10 dni. Dotychczas jednak, mi- 
mo upływu dłuższego już czasu, 


i nie powrócił do Berlina. Charak 


terystycznym jest przy łyta, iż 
w salonach ambasady sowiec- 
kiej wydał przyjęcie we wtorek 


radca ambasady jako charg* 
d'affaires. 
PARYŻ. 1./XII. (ATEJ) — 


kiego i do odczytania dokumentów. |.. Matin“ donosi, że w ostatnich 


Dziś o godz. 12 rozpoczną 


się | czasach dokonano licznych are- 
przemówienia stron. Pierwszy prze- | 


sztowań wśród korpusu sowiet- 


mawiać będzie oskarżyciel publicz: |kieh attaches wojskowych. 


ny prokurator Olgierd Missana. 


Protes 


S$tarzyński--Szumański 


w pierwszych dniach 
stycznia 


Warszawski koresp. „Głosu Po- | Teher 


rannego” telefonuje: 

Oczekiwany z wielkim zaintere- 
sowaniem przez koła polityczne i 
sąfiowe proces przeciwko adw. Szu 
mańskiemu o zniesławienie prezy- 
denta miasta Starzyńskiego, wyni- 
Kły na tle sprawy prof. Studnickie- 
go, odbędzie się w pierwszych 
dniach stycznia r. p. 


Na rozprawę w oddziale 12-tym 
sądu grodzkiego przy ul. Trębac- 
kiej wezwanych będzie trzech 
świadków, obzenych przy rozmowie 
w kawiarni, kiedy adw. Szumański 
miał zniesławić  komisarycznega 
prezydenta miasta Starzyńskiego. 


| placówek i stawions przed 


odwałano z 


Szereg atlachcs 
Si 
dem wojennym. Między innymi 
— jak twierdzi „Malin * — od- 
wołany został attache wojskowy 
ambasady sowieckiej w Paryżu, 
gen. Siemionow oraz attaches 
wojskowi w Tokio, Nankinie, 
anie. Kabulu, Rzymie Wa 
lencji. Atenach i Ankarze. 


Strajk grabarzy 


NOWY JORK, 1 12. (PAT). 
W dniu dzisiejszym  zastrajko- 
wali w Brooklynie grabarze o- 
raz funkcjonariusze znajdujące 
go się tam wielkiego cmenta- 
rza. Dotychczas nie mogło się 
ndbyć skutkiem strajku 17 po- 
grzebów. Policja obsadziła 
cmentarz, celem zapobieżenia 
okupowaniu go przez strajkują 
cych. 


Arabowie zabili 2 policjantów 


Podpalenie gmachu 
JEROZOLIMA, 1/XHI (PATA 


departamentu robót 
JEROZOLIMA, 1/XII (ŻAT) 


w pewnym momencie chciał poj Jeden z policjantów, który na-| Pożar, który wybuchł ubiegłej 


] 
| pastowanej stanął Zajfert. 
Wówczas awanturnik powalił 
bratanka na łóżko i zadał mu 
6 ciosów nożem, w wyniku cze- 


Po dokonaniu 
nu zbrodniarz zbiegł. 


krwawego czy- 
Wydział 


wrócił dzisiaj w nocy do Haify. 
Z opowiadań jego wynika, że 


dwó 


ch pozostałych członków pa 


bić Wróblównę. W obronie na- leżał do zaginionego patrolu PO- nocy, w Tulkarem w gmachu de 


partameniu roból publicznych, 
przybrał rozmiary katastrofalne. 


trolu zostało zabitych w walce | 5 osób znalazło Śmierć w płomie 


ZNANY | go młodzieniec poniósł śmierć.) Z uzbrojoną banda. | 
Silne oddziały policji i wojska 


przeszukują ulice Haily, gdzie u 


lon żywnościowy, który sprze-, śledczy wdrożył natychmiast po|krywa się banda zbrojnych ara- 


dał Mariannie Małeckiej, Za 


ścig, 


ibów, licząca około 40 osób. 


| 


niach, stan 5-ciu innych jest bez- 
nadziejny. Policja aresztowała 
kilkunasłu arabów,  podejrza- 
nych o podpalenie gmachu. 


Na meczu piłkarskim, 
Dlaczego publiczność 
gwiżdże? 


— Bo ktoś rzucił kamieniem w jj 


sędziego. 

— Ale przecież nie trafił! 
Właśnie dlatego 
gwiżdżą, 


Wyjątek z bajki; 

„a wówczas królewicz chwycił 
miecz i odrąbał nim głowę smoka, 
pilnującego księżniczki. Potem 


wziął ją na kolana i zawiózł do swe | 


go zamku. Tam też odbył się ich 
Sithi 
Dopiero po parn latach nasz Kró 
lewicz spostrzegł, że ma za żonę 
nie księżniczkę, lecz smoka!. 
* 


Pewien dziennikarz amerykański, 
rozmawiając z lordem  Halifaxem, 
powiedział: 

— Europa tańczy na wulkanie! 


— Przesada! —  zaoponował 
lord Halifax — Co najwyżej na 
heczce z prochem! 

— To wszystko = 


uie wybucha bez zapałek! 
= 


tak |; 


wszyscy 


KAR 


2,XII— „GEOS PORANNY” — 1937 


bad 


Fragment z defilady przed mim strem spraw wojskowych gen.  Kasprzyckim wychowanków szkół podchorążych na placu Marszałka 


A w — „PŚ 
W rocznice powstania listopad 


WEGO 


REP ZRECNNK: 


Józefa Piłsudskiego u stćp pomnika księcia. Józefa Poniatowskiego w swych historycznych mundurach. Drugie zdjęcie przedstawia moment 
uroczystego zaciągnięcia warty w Belwederze przez wychowankćw szkół podchorążych. 


| Z a a 
2B w = | 
Min. Deibos -- gość Polski 


Sylwetka kierownika polityki zagranicznej Francji 


Polityka zagraniczna Francji żę 
staje się na nowo aktualna. —| 
— 0, nie.. Beczka z prochem |'Ten doniosły zwrot zyskuje nau 


znaczeniu wobec podróży Del 
bosa i Chantempsa do Londynu; 


Do generała Gourand'a, przenie- | bowiem bezpośrednio po tym 
sionego ostatnio w stan spoczynku, | rozpoczyna się seria wizyt Del- 
zwrócił się pewnego razu jeden z | bosa w Warszawie, Bukaresz- 
jego podwładnych z zapytaniem: |cie, Białogrodzie i Pradze. 


— Panie generale, oto ciekawe 


Obecny minister spraw zagra 


zagadnienie: dwuch oficerów róż- | nicznych Francje Yvon Delbos 
nych szarżą, będących w tym Ssa-| jest stosunkowo mało znany w 
mym wieku i posiadających te same | Europie. Jest to bardzo skrom- 


odznaczenia, spotyka się na ulicy. | ny człowiek: 


nie będąc sam 


Który z nich powinien zasalutować | zbyt dobrym mówcą, nie lubi 


pierwszy? 


również, aby o nim mówiono. 


— Lepiej wychowany! == odpar! | Jest to jeden z jego charaktery- 


be» namosłu gen Gourand. 


LJ 
— Pierwsze lordy skKruszone! 
powiedział podobne premier 
Chautemps do ministra 
zadowolony z wyników rozmów z 
lordem Edenem i lordem Hati- 
faxem. 
* 


stycznych rysów. 
Defbos urodził się w 1885 ro- 
ku w rodzinie nauczycielskiej 
na południu Francji. Wykształ- 
cenie średnie, otrzymał w lice- 
um Henryka VI w Paryżu, 
gdzie uczęszczał i obecny pre- 
zydent Francji. Wyższe wy- 
kształcenie otrzymał w „Ecole 
Normale superieure“, skąd wy- 


Jeden z tygodników paryskich | szła większość luminarzy fran- 
drukuje wspomnienie o naszej wiel | cuskich w dziedzinie nauki i li- 
kiej rodaczce Marii Curie - Skło- |teratury, polityki i dyplomacji: 


dowskiej i wielkiego uczonego Pio- { Bergson i Jaures, 


tra Curie, d 
„Maria Skłodowska była polką 1 
cierpiała ogromnie nad tym, że oj- 


czyzna jest w niewoli, Marzyła o | konania i zawodu. 


Lewi-Briihl, 
Herriot, Francois-Poncet i wie- 
lu innych. | i 

Delbos jest klasykiem z prze- 
Najbliższą 


wyzwoleniu Polski i tak była zā-| jest mu łacina starożytna i śred 


wiedzi Piottowi Curie, który pro- | kiego Platona i Demostenesa — 


sił ją, by została jego żoną, 


Zajmował się również poezją 


Pewnego dnia wielki uczony na- | francuską. 


pisał do niej: 


Od najmłodszych lat był, jak 


— Twoje marzenia są patriotycz | już wspomnieliśmy, niezwykle 


ne, nasze wspólne są humanitar- | skropiny. 


Trudności życiowe 


ne, lob naukowe. Z tych trzech ma | pokonywał wzmożoną pracą i 
rzeń tylko ostatnie jest w tej | pilnością. Jego historyczne i fi- 


chwili w pełai osiągalne. 


lologiczne prace otworzyły mu 


Pobrali się w lipcu 1895 r. a w | dostęp do jednej z najbardziej 
niecałych lat jedenaście potym | kuszących dla uczonego katedr. 
Piotr został przejechany przez Sa- Odrzucił tę ofertę, pociągnięty, 


mochód na ulicy paryskiej”. 
= 


Na temat konfliktu włosko - fran | wych sukcesów, 


cuskiego: 
Gdzie dwuch się kłóci, 
Trzecia Rzesza korzysta. 
* 
W szkole sowieckiej. 


tar... 


jak wiela innych, przez polity- 
kę. Dla niepewnych i wątpli- 
jakie mogła 
mu wówczas zapewnić polity- 
ka, Delbos zdradzi? naukę i to, 
co już osiągnał w tej dziedzinie. 
rozpoczął 
wiek- 


polityczną 
jak ogromna 


Pracę 
Delbos, 


— Iwanow, powiedz mi, jaka jest szość jego poprzedników, jako 


gęstość zaludnienia w Rosji? 


dziennikarz. Współpracował w 


— Ośmiu rozstrzelanych na kilo- | szeregu prowincjonalnych i sto- 


metr kwadratowy! 
4 
Trzy stoliku kawiarniunym 
dzą dwie cleganekie panie. 


— Dokad wyjeżdżasz na Boże | czna Delbosa 


Narodzenie? 
— Jeszcze nie wiem. Zdaje 


ke czekowa mego mę?a: został w 
„niej już tylko jeden czek} 


leeznych wydawnietw, aż obiął 
stanowisko redaktora naczelne 


sic- | go gazety „Le Radical“. Przed- 


wojenna działainość publicysty: 
kazała zwrócić 
nań uwazę jako na autora, któ- 


mi |ry potrafi znaleźć szybką i zrg- 
się, że interesy mego meża ida nie- |czną odpowiedź na zagadnienia cd 
Świetnie, Dziś egładzłam książecz- dnia, a 


jednocześnie jest pełen 
Jego 


kurtuazji w polemice. — 
zdrowy rozsądek 


Przejazdy 


przątnięta swą myślą, że zwlekała | niowieczna. Pozatym zna on do| m 
nawet z daniem ostatecznej odpo- | skomale i sam tłumaczył z grec- 


ubarwiony! 


| 


MIN. DELBOS. 


był pogodą i ironią. 

Pierwszego dnia po wypowie 
dzeniu wojny w 1914 r. Delbos 
został zmobilizowany i wysła- 
ny do okopów w charakterze 
sierżanta piechoty. Został ran- 
ny, a po powrocie do zdrowia, 
przenosi sią z piechoty do awia- 
cji Tu odnosi drugą rang w 
charakterze pilota, ale pozosta- 
je nadal w służbie do samego 
końca wojny. 


indywidualne 


cio 
RUSTRII 
CZECHOSŁOWACJI 
ITALII 
FRANGI 
NIEMIEC 
ANGLII 


Załatwia najszybciej 
Wagons -Lits/Cook 
Łódź, Piotrkowska 68 
tel. 170-70 
OASES YETEN IS AENA 
ROZMÓWKI WAŁŻEŃSKIE, 


Ona (do męża. który jej podaroa. 
wał płaszcz z kclnierzem ze skunk- | 


z - ZE 0000000000 i _ 


sów): Zastanawiam się, że tak za- 
chwycająee futro może pochodzić 
tak śmierdzącego stworzenia. 
Mąż: Nie liczę na twoje podzię- 
kowanie, ale wymagam . przynaj- 
mniej respektu. 


Wojna nie zabiła w nim po 
ciągu do polityki, Wręcz prze- 
ciwnie polityka zajmuje go jesz 
cze silniej. Bierze on udział w 
stworzeniu pod koniec 1919 r. 
gazety „Ere Nouvelle“, istnieją 
cej od dz:$ dnia i będącej orga- 
nem prawego skrzydła partii ra 
dykalnej, a Herriota osobiście. 
Wówczas również partia rady- 
kalna wystawiła kandydatury 
Delbosa do parlameniu z jego 
rodzinnego okręgu. Ale nastroje 
sprzyjały partiom prawicowym 
1 Delbos przepadł przy wybo- 
rach. 

Pracuje on nadal w prasie ra 
dykalmej, szczególnie w naj- 
wpływowszej „Depeche de Tou- 
louse* i przy następnych wybo- 
rach w maju 1924 roku zostaje 
wybrany do parlamentu. Wy- 
borcy pozostają mu wierni i 
podczas wszystkich następnych 
wyborów w latach 1928, 1932 
i 1936. i 

Już po upływie roku po pierw 
szym wyborze do parlamentu 
Delbos zostaje zaproszony w 
charakterze ministra do kiero- 
wania technicznym wykształce- 
niem i sztuką w gabinecie zna- 
komitego uczonego, nieżyjącego 
już obecnie Paula Painleve. — 
Dwa lata później w gabinecie 
tegoż Painleve Delbos zajmuje 
stanowisko ministra oświaty — 
Następnie w ciągu prawie 10 
lat uporczywie odrzuca wszyst- 
kie ofiarowane mu teki miri- 
sterialne. Na początku r. 1936 
na krótki czas zostaje mini- 
strem sprawiedliwości w przej- 
ściowym gabinecie Alberta Sar- 
raut, a po upływie 4 miesięcy— 
po rezygnacji Herriota — obej- 
muje tekę ministra spraw za- 
granicznych w obecnym rzą- 
dzie. W ciągu ostatniej całej le- 
gislatury parlamentarnej od T. 
1932 do 1936 Delbos był jed- 
nym z wicemarszałków parla- 
mentu, a jednocześnie był prze- 
wodniczącym parlamentarnej 
grupy partii radykalnej, 

Siła i wpływ Delbosa polega 
nie na jego danych zewnętrz- 
nych, lecz na wewnętrznej sile 
przekonywającej jego  osobis- 
tych przekonań. Przyciąga tym, 
co go odróżnia od rozpowszech- 
nionego typu współczesnego 
działacza politycznego — parla- 
mentarzysty. partyjnika. dyplo- 
maty. Unika ulubionego środ- 
ka walki partyjnej — intrygi. 
To on jest autorem aforyzmu: 

„W służbie czystej idei ener- 
gia stwarza działaczy państwo- 
wych; w służbie egoizmu stwa- 
rza ona bandvtów politycz 
nych. 


Choć Delbos przed dziesięciu 
miesiącami po raz pierwszy o- 
bjął stanowisko ministra spraw 
zagranicznych, to jednak od- 
dawna interesował się polityką. 
Jeszcze podczas wojny zrajdo- 
wał się w liczbie tych, którzy Ta 
zem z Briandem, Painleve'm, 
Herriotem ij Boncourem bronili 
idei ogólno-europejskiej jednoś- 
ci, Jedna z podstawowych idet 
Delbosa: 

„Prawdziwy pokój nie powi: 
nien być jedynie pasywnym sta 
nem nie-wojny; powinien pole- 
gać ra aktywnym zbliżeniu i 
współpracy narodów“, 

W 1925 roku Delbos repre- 
zentował Francję na kongresie 
padmeropejskim, a w roku 1933 
w charakterze prywatnym od- 
wiedził Sowiety. Owocem jego 
obserwacji i wrażeń była książ 
ka „Czerwony eksperyment". 

W książce tei Delbos usiłuk 
beznamiętnie i bezstronnie zst- 
mować aktywa i passywa bol- 
szewizmu, nie kierując się poli- 
tycznymi sympatiami czy anty- 
patiami. Oczywiście jako cudzo 
ziemiec, nie znający języka, Del 
bos popełnił parę błędów. ale 
trzeba przyznać, że Delbos, le= 
piej naprzykład niż Herriot, po 
trafił zorientować się w sowiee 
kim chaosie i sprzecznościach. 

Wracając z Rosji Delbos za: 
trzymał się również w Polsce; 
na Łotwie i Litwie. Obserwa- 
wał on życie w Warszawie i RY 
dze i pisał na ten temat: 


„Kraje te, podobnie jak Ro 
sja sowiecka, były pod władzą 
carów. Jednakże, o ile mogłem 
osądzić podczas przelotnych stu 
diów, poziom życia jest tu wyż 
szy, wsie i miasta zamożniejsze, 
drogi komunikacyjne lepiej roz 
winięte, a co najistotniejsze lud- 
ność jest szczęśliwsza. Mogę w 
każdym Tazie zapewnić, że wa- 
runki istnienia w Warszawie i 
Rydze są lepsze niż w Moskwie 
i Leningradzie“. 


z 

Na „czerwony eksperyment" 
Delbos patrzy oczyma ohcokra- 
jawca, ściślej mówiąc francu- 
za. Jest pewien, że dla Francji 
komunizm i dyktatura byłyby 
„nieznośne, a nawet niemożli- 
we“, Co się tyczy Rosji, to jej 
sprawą jest rządzić się tak, jak 
chce. Delbos jest zdecydowa- 
nym przeciwnikiem wszelkiego 
wtrącania się w wewnętrzne 
sprawy Rosji —bezpośredniego, 
czy pośredniego, W tym stano- 
wisku łatwo dostrzec podobień: 
stwo do stanowiska, zajętego 
przez Delbosa w sprawie inter- 
wencji w Hiszpanii 
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Miadomości: biężąfe 


DYŻURY APTEK, — Nocy dzi- 
siejszej dyżurują następujące apte- 
ki; L. Steckela, Limanowskiego 
nr. 37; Sz. Jankielewicza, Stary 
Rynek 9, T. Stanielewicza, Pomor- 
ska 91, A. Borkowskiego, Zawadz- 
ka 45, B. Glachowskiego, Naruto- 
wicza 6, St. Hamburga i S-ki, Głów 
na 50, L. Pawłowskiego, Piotrkow- 
ska 307, 

ZZO 


W dniu wczorajszym objął u- 
rzędowanie nowomianowany wi- 
cęprezes sądu okręgowego w Ło- 
dzi, p. Władysław Olszewski. 

Wieeprezes Olszewski objął 
funkcje TV wydziału karnego są- 
du okręgowego w Łodzi. 


Grypa w Łodzi 


W związku z ostatnimi de- 
szczami zaznaczył się w Łodzi 
znaczny wzrost liczby zachoro- 
wań na grypę. 

Na szczęście grypa ma prze- 
bieg łagodny. Rzadko notowane 
sa komplikacje, 


Posiedzenie kolegium 
magistrackiego 


Jutro odbędzie się kolejne po 
siedzenie kolegium magistrac- 
kiego pod przewodnictwem 
prez. Godlewskiego. 

Kolegium zajmie się załatwie 
mem eałego szeregu spraw bie- 
żących, a przede wszystkim 
sprawami wykupu nowych nie- 
ruchomości i terenów dla po- 
trzeb regulacyjnych miasta, o- 
raz pod budowę szkół, 

Niezależnie od tego na po- 
rządku dziennym znajdą się no 
we stałuty wewnętrzne niektó- 
rych wydziałów zarządu miej- 
skiego. 


W sobotę otwarcie 
szpitala św. Antoniego 
W sobotę o godz, 8,30 raro 


ks, biskup Jasiński dokona po- 
święcenia nowego szpitala miej! 


łoniego przy ul. Przędzalnianej. 


Na uroczystość zaproszono 
przedstawicieli władz państwo- 
wych i organizacji lekarskich, 


Uniewinnienie 

redaktora 

odpowiedzialnego 

„Głosu Porannego" 

Wczoraj w sądzie grodzkim roz- 
patrywana była sprawa redaktora 
odpowiedzialnego „Głosu Poranne- 
go”, oskarżonego z art, 170 K. K., 
o zamieszczenie fałszywych wia- | 


domości, mogących wywołać nie | 
pokój publiczny. 


Sprawa została wytoczona w 
z wiązku z artykułem, jaki się u- 
kazał w nr. 125 naszego pisma 
z dnia § maja r. b. p. t. „Dewizy 
Są drogie, życie ludzkie jest tanie”, 
a omawiającym straszną katastrolę 
sterowca niemieckiego  „Hinden- 
burg”, 


Sędzia grodzki — p. Borkowski ; 


po rozpoznanie sprawy uniewinnił 
redaktora odpowiedzialnego „Głosu 
Porannego”, podając w motywach, 
iż całkowicie podzieła wywody 
obrońcy — apl. adw. Nowera, iż 
wymieniony artykuł nie może wy- 
wołać w Polsce niepokoju publicz- 
nego. 


Komunikat 


Koło przyjaciół harcerstwa przy 
TI drużynie harcerzy im R, Trau- 
gntta /Gimn. im. M. Kopernika) 
cdwołnje na czas adwentu Dan- 
ring = Bridee” w czwartki w restan 
racji „Tiyoli”g 


P. premier przyjedzie w środę 8 b. m. 


(Szczegółowy prośram uroczystości oiwarcia nowych, uicpsze' 
mąch dróg w woiewódziwie łódzkim 


W dniu wczorajszym powrócił 
z Warszawy p. wojewoda łódzki, 
Al. Hauke - Nowak, który bawił 
w stolicy w związku z przygoto- 
waniami do uroczystego otwar- 
cia nowego węzła dróg woje- 


jak i minister komunikacji, płk. |bu głównego, płk. Al. Szychow- 
Ulrych, oraz wiceministrowie ski, wojewoda warszawski, Na- 
inż. Bobkowski, inż. Piasecki i, koniecznikofi - Klukowski, pre- 
Korsak przyjęli zaproszenie i 0- |zes warszawskiej izby kontroli 
biecali przybyć na uroczystości | Pietraszewski, dyrektor Fundu- 
na teren województwa łódzkiego | szu Pracy, płk. Gnoiński, dyrek- 


kich dostojników państwowych 
i towarzyszącą im świtę, został 
już ostatecznie uzgodniony i w 
ogólnym zarysie nie odbiega on 
od podanego już przez nas wczo 
raj, planu. 


wództwa łódzkiego. 


i Łodzi. 


Pan wojewoda przyjęty został, Poza wymienionymi dygnita- 
przez p. premiera, gen. Sławoj - |rzami przybędą do naszego mia- 
Składkowskiego, oraz p. mini- sta; prezes Najwyższej Izby Kon 
stra komunikacji, płk. Ulrycha. troli gen. Krzemiński, szef szta- 

Jak się dowiadujemy, zarów- 
no p. premier, gen. Składkowski 


„Ziemiańska 


chiewicz, szef komunikacji szta- 


| KARAGTNSKI i KATASZEK 


GOŚCINNE WYSTĘPY 


2) 


Wczoraj przed południem odl chem“, finansowana jest rów- 
była się w Łodzi uroczystość u- | nież przez komitet pomocy naj- 
ruchomień 8 kuchen dla bezvo- | biedniejszym. 
botnych. Ogółem kuchnie są w stanie 

W uroczystościach wzięli u-! wydać bezrobotnym 8,000 obia 
dział przedstawiciele władz pań; dów dziennie. W porównaniu z 
stwawych, samorządowych, o0-| rokiem ubiegłym, jest to wzrost 
raz komitetu pomocy zimowejjo 2,000 obiadów. 
najbiedniejszym. W związku z tym, jak nas in 
formują, zmniejszy się ilość wy 
dawanych racji t zw. suchej 
żywności. yer 

W pierwszym dnin wydano 
ogółem około 4,000 obiadów. 

(g) 
Podział województwa 
na trzy kategorie 

W dniu 30 listopada 1937 r. 
odbyło się posiedzenie wydzia- 


Szczególnie uroczyście otwo- 
rzono dwie nowe kuchnie przy 
ul. Rembielińskiego 1-6-8 i przy 
ul. Piekarskiej 30, które w ro- 
ku ubiegłym nie były czynne. 


Na uroczystości przybyli na- 
czelnik wydziału społeczno -| 
politycznego urzędu wojewódz- 
kiego, dr. Wrona, starosta 
grodzki, dr. Mostowski, wice- 
prezydent Pączek, komendant 
Elzesser - Niedzielski, dyr. ubez| łu wykonawczego wojewódzkie 
pieczalni, Waligórski, nacz, Wi| go komitetu zimowej pomocy 
sławski. kier. Klek oraz przed-| bezrobotnym. W posiedzeniu 
stawiciele lokalnych komite-; wzięli udział: np. prezes Geyer 
tów. G., prezes Babiacki, dyr, Cho- 


Uruchomiona została rów-|daczek, prezes Fiedler, dyr. Ja- 


bu głównego. gen. Wacław Sta-| 


-— Z NN M O EH. p Z A Z 


nież kuchnia rytualna dla lud- 
ności żydowskiej przy ul. Sol- 


giełło, nacz. Janiszewski, sędzia 
Konarzewski, dyr. Reicher, dyr. 


tor biura prasowego rady mini- 
strów, Okuliez, prezydent War- 
szawy Starzyński i szereg wyż- 
szych urzędników. 

'Termin uroczystości otwarcia 
nowego węzła dróg bitych został 
jednak, jak nas informują, prze- 
sunięty z niedzieli dnia 5 b. m. 
na Środę, dnia 8 grudnia. 


Program uroczystości jak i ob 
jazdu nowych dróg przez wyso- 


RAZ A MOE 


| i "m r , = a 

8.000 obiadów dziennie 

wydawać beda uruchomione wczoraj bez- 
piaíne kuchnie dla najbiedniejszych 


patrzeniu szeregu spraw nału- 
ry organizacyjnej uchwalił 
stawki płac, pobieranych przy | 
przełiczaniu wydanych bezro-| 
botnym Świadezeń pomocy nal 
dniówki pracy, dla powołania 
bezrohotnych do odpracowania 
pobranej pomocy. 

Następnie wydział uchwalił 
podzielić teren województwa 
łódzkiego na trzy kategorie 
miejscowości, biorąc pod uwa- 
gę warunki gospodarcze i kosz- 
ty utrzymania w poszczegól- 
nych miejscowościach i wyzna 
czył odpowiednio wysokie staw 
ki równowartości pieniężnej w 
pomocy zimowej bezrobotnym. 


W łen sposób wartościowe 
normy pomocy będą różniczko 
wane, zależnie od wielkości ro- 
dziny bezrobotnego i od miej- 
sca mieszkania. 


Wydział wykonawczy posta- 
nowił przyłączvć się do ogólno- 
krajowej kwesty ulicznej i w 


Wydział wykonawczy po l 


W środę o godz, 9.30 rano na- 
stąpi otwarcie drogi i mostu w 
Głownie, o 11-ej — otwarcie prze 
jazdu w Strykowie, o godz. 12-ej 
otwarcie drogi w Chejnach, o g. 
13-ej otwarcie wjazdu da 
Piotrkowa, o godz, 14.25 — o0- 
twarcie drogi w Starzycach pod 
Tomaszowem, a o godz, 15.45 
nastąpi powrót do Łodzi. 

Zaznaczyć należy, że nowa 
droga Głowno — Łódź posiada 
nawierzchnię z bazaltu i granitu 
droga Łódź — Piotrków posłada 
nawierzchnię kostkową, droga 
Piotrków — Tomaszów ma na- 
wierzchnię asfaltową, zaś droga 
Tomaszów — Łódź wyłożono 
jest częściowo kostką, częściowo 
asfaltem. 

W uroczystościach wezmą po- 
za gośćmi stołecznymi udział 
przedstawiciele władz lokalnych 
z p. wojewodą łódzkim Al. Hat- 
ke - Nowakiem, dowódcą OKE. 
gen. Langnerem na czele. Oprócz 
nich wezmą udział w otwarciu 
nowych dróg: J. E. ks, biskup 
Jasiński, prezydent Godlewski, 
posłowie i senatorowie z woje- 
wództwa łódzkiego, przedstawi- 
ciele organizacji gospodarczych 
i samorządu terytorialnego, sta- 
rosławie powiatów, przedstawi- 
ciele prasy itp. 

Zbiórka uczestników uroczy- 
stości, zamieszkałych w Łodzii 
ich wyjazd z Łodzi nastąpi w 
Środę, o godz. 8.15 rano z Plecu 
Wolności. 


Powitanie gości warszawskich 
nastąpi o godz. 9,15 w Głownie. 
przed żelbetonowym mostem łu 
kowym. 


(gt) 


Z żałobnej karty 


W dniu 1 grudnia zmarł po dfuż- 


lokalach zamkniętych, jaka nd-, szej chorobie radca urzędu woje- 
będzie się w dniu 19 grudniaj wódzkiego ś. p. Stanisław Szer. 


|wziętło uchwały, 


przez stow. „Nosen Le- 


CASARGV 


róg Zawadzkiej i Zachodniej 


; i [nej 11. Kuchnia ta, prowadzo-| Rzadkiewiez, dyr. Wolczyński, 
skiego pod wezwaniem ŚW. An-| na 


dr. Wrona, kier. biura Gonsik. 


Osfatni miesiąc 


występów orkiestry 


r. bież, 


Dziś czwartek, sobota i niedziela 


Po<cćwieczerici Taneczne 


pełnym programem 


ADI ROSNERA 


Taryfa za gaz obniżona 


Pod przewodnictwem wice- 
prezydenta Antoniego Pączka 
odbyło się wczoraj posiedzenie 
rady nadzorczej gazowni miej- 
skiej w Łodzi. 

W posiedzeniu wzięli udział 
dyrektor inż. Gundlach, dyr, 
Hoffmann, dyr. Kalinowski, 
nacz, wydziału przedsiębiorstw 
miejskich, Brzozowski, inż. 
Holegreber. dyr. Bajer, oraz ra- 
dni Chodakowski, Liberman i 
Socha. 

Na 
! szeregi 


posiedzeniu  załatwiono 
spraw bieżących i po- 
posiadające 
duże znaczenie dla konsumen- 
tów gazu. 

W pierwszym rzędzie posta- 
nowiono przystąpić do hudowy 
nowego wielkiego pieca o 6 ko- 
morach. 

Do ważniejszych uchwał wy- 
mienić również należy postano- 


gazu Świelinego, 


Obniżona taryfa zostanie po 
szczegółowym . skalkulowaniu, 


Nowa taryfa, jak nas jinformu-| wydatki i dochody 
4, przewiduje znaczne ulgi dla| sumie 2,991.060 zł. 


J 
drobnych konsumentów gazu. 

Nastepnie rada nadzorcza po 
stanowiła zrealizować postulat 
rady przybocznej i skasować 
całkowicie wszelkie opłaty za 
dzierżawę gazomierzy. 

W  uchwalonym projekcie 
budżetu gazowni na nowy rok 


administracyjny przewidziano 


Skasowanie opłat za dzierżawę gazomierzy w Łodzi 


w ogólnej 


W końcu rada nadzorcza po- 
stanowiła w tym roku urządzić 
uroczystość dwudziestopięciole- 
cia pracy 21 pracownikom ga- 
zowni. Pracownikom tym wy- 
płacone będa gratyfikacje w 
wysokości _ jednomiesięcznych 
noborów. (t) 


| Pożar fabryki w Zgierzu 


Straty wynoszą 10 tysięcy złotych 


W  przędzalni 


STOWARZYSZENIE INŻYNIERÓW 
I ARCHITEKTÓW W ŁODZI 


urządza w sobotę, dnia 4 grudnia 1937 
wienic, ustaienia nowych zasad r. w lokalu Stowarzyszenia, przy ul. 
taryfy opłat za korzystanie zi 


Rutherforda. 


W ramach akademii prof. dr. Lud- 
| wik Wertenstein z Warszawy wygłosi 
żywi |odczyt na temat: „Lord Rutherford of 
wprowadzeni w Życie, począw- Nelson", Początek akademii o godz. 
szy 0d 1 kwietnia 1938 roku. 


20.30. 


Artura Ber. | 
neckera przy ulicy 3 Maja 6 w 
Zgierzu wybuchł wczoraj, wsku 


Piotrkowskiej 58 akademię ku czci 
zmarłego uczonego angielskiego lorda 


tek krótkiego spięcia, 
pożar. 


groźny 


Płomienie ogarnęły nagroma. | gy Sałkowicie, 


dzone w przędzalni większe ilo- 
ści surowców. 
Zaałarmowano 


imiejscowĄ | jydzi obdarza go 


kawaler Orderu Odrodzenia Polski. 
Ur. w 1892 roku w Ziemi Kielec- 
kiej. Kończy gimnazjum i wstępuje 
za uniwersytet moskiewski, jednak 
wielka wojna przerywa studia, W 
czasie okupacji niemieckiej podej- 
rzany przez władze zaborcze o dzia 
łalność niepodległościową, w roku 
1914 zostaje uwięziony w ohozic 
jeńców w Niemczech, skąd uwal 
riają go w końcu 1915 roku. Wów- 
czas poświęca się pracy pedagogicz 
nej, obejmując Kolejno stanowiska 
kierownika szkół w Retkini oraz 
w Liskowie, gdzie oprócz pracy w 
szkole poświęca się szerokiej dzia- 
łalności społecznej i gospodarczej. 
W roku 1919 wstępuje do służby 
państwowej, pełniąc różne funkcje 
od urzędnika do specjalnych poru- 
czeń w ministerstwie opieki spo 
łecznej. Przeszediszy do administra: 
eji państwowej szybko awansuje t 
wreszcie w roku 1928 zostaje po- 
wołany na stanowisko starosty po- 
wiatowego zrazu w Radomsku, a 
później w Kole. W roku 1934 za 
staje przeniesiony do urzędu woje- 
wódzkiego w charakterze radcy 
wydziału samorządowego i na tym 
stanowisku pozostaje do ostatnich 
dni swego życia. 

Q jasnym i otwartym umyśle u- 
miał ś. p. St. Srer cddawać się pra- 
poświęcając jej ca 
łe swoje zdrowie i czas. 

Koledzy i podwładni za Jego 
uczciwość j rze:€tzy Stosunek do 
pełną czcią, 


straż ogniową, która zdołała po; dlatego też wiadomość o Śmierci 


żar w porę umiejscowić. 


Wskutek spalenia ; zalania 
wodą duże ilości surowców ule- 
gły zniszezeniu. Firma oblicza 
swe straty na porad 10,000 zło 
tych. 


tak zacnego człowieka i obywatela 
' pograżyła w smutku nie tylko naj- 
bliższa rodzinę, ale i rówueż tych, 
którzy mieli szczęście z Nim pra- 
| cować. 

Cześć Jego pamiecił 
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STANISŁAW SZER 


Radca Urzedu Wojewðdzrkiego Łódzkiego 


odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski 
zmarł dnia 1 grudnia 1937 r. po długich i ciężkich cierpieniach w wieku lat 45. 
W Zmarłym Urząd Wojewódzki traci wartościowego pracownika. 


oda ŁÓcCdzZKIi 


Nacz. M. Lewandowski 

Jak już donosiliśmy, w związku 
ze zmianami w aparacie skarbowym 
na terenie całego państwa, przecho 
dzi do izby skarbowej w Grudzią- 
dzu p. Miron Lewandowski, 1aczel 


nik IF wydziału 
w Łodzi. 

P, Miron Lewandowski jest* to- 
dzianinem i wieloma więzami z 
miastem swoim rodzinnym związa- 
nym. Ukończył w Łodzi gimnazjum 
im. Kopernika. Następnie uzyskał 
dyplom uniwersytetu Jagiellońskie- 
go, gdzie gruntownie studiował eko 
nomię i skarbawość pod kierow- 
niectwem profesorów  Krzyżanow- 
skiego i Lulka. 

Za czasów okupacji należał do 
zarządu młodzieży  zarzęwiackiej 
w Łodzi i do POW. Był peza tym 
organizatorem na terenie Łodzi Fe- 
deracji związku olieerów rezerwy 
i ligi mocarstwowego rozwoju Pol- 
ski. T 

W skarbowości w Łodzi spędził 
niemal dziesięć lat, przechodząc ko 
lejno wszystkie szczeble aż do od- 
powiedzialnego stanowiska naczeł- 
nika II wydziału. Dał się przy tym 
poznać wszystkim, którzy mieli z 
nim do czynienia, jako sumienny, 
sprawiedliwy urzędnik, a przy tym 
jako ujmujący, kaituralny i wy- 
kształcony człowiek. Nic więc dziw 
nego, że zjednał sobie powszechną 
sympatię i że Łódź żegna z praw- 
dziwym żalem swego ziomka, Ży- 
cząc mu jaknajowocniejszej pracy 
na dalszej drodze służby dla pań- 
stwa, 


izby skarbowej 


a e 


ODCZYT BOYA 

p. t. „Pietyzm i niedyskrecje w litera- 
turze* zapowiada się jako jedna z naj- 
bardziej atrakcyjnych imprez sezonu. 
Pod tym pół żartobliwym, a mtrygu ją- 
cym tytułem, Boy poruszy aktuałne 
kwsstie literatury. Odczyt odbędzie się 
dziś w sali filharmonii o godz. 20.45. 

ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA 

Staraniem sekcji odczytowej, oddzia 
łu łódzkiego Polsk. Cz. Krzyża, w nie- 
dzielę 5 grudnia b r. o godz. 12.30 w 
sali PKC, przy ul Piotrkowskiej 190 
oficyna I p., p. dr. Jan Sygniewicz wy- 
głosi odczyt m. t. „O witaminach”. — 
Wstęp bezpłatny. 


n 
k 
der Węgierko, wystawia jeden z naj- 
większych swyłch sukcesów reżyser- 


szkolenie komendantów domowych | 


rozpoczyna Się w Łodzi w dniu 9 śrudmia 


Jak się dowiadujemy, szkolenie 
komendantów domowych przez 
LOPP rozpocznie się w przyszły 
czwartek, dnia 9 grudnia r. b. 

Dla każdego komendanta przewi- 
dziano 20 godzin szkoleniowych, 
co ujęte zostanie w ramy 7 wykła- 
dów po 3 godziny. co drugi dzień, 
tak, że szkolenie trwać będzie 2 
tygodnie. 


Odbywać się ona będzie początko 
wo w 2 ośrodkaęh wyszkolenio- 
wych a z biegiem czasu szkolenie 
podjęte zostanie w dalszych 6-ciu 
ośrodkach, Siódmy wykład odby- 
wać się będzie w schronie przeciw- 
gazowym na Placu Wolności. 

Jak więc widzimy, szkolenie ko- 
mendantów domowych prowadzo- 
ne będzie na tych samych zasadach 


Teatr, muzyka 


Ą TEATR POLSKI 
Teatr Polski występuje dziś o godzi- 
ie 20.30 z niezwykłą premierą. Zna- 
omity gość sceny łódzkiej, Aleksan- 


skich, piękną sztukę M. Kennedy 
„TESSA“ w przeróbce scenićznej I. Gi- 
raudoux. Obsadę tej sensacyjnej no- 
wości repertuarowej tworzą; Boryta, 
Bronowska, Chojnacka, Dywińska, Go- 
sławska, Niedźwiecka, Połomska, Boń- 
cza, E. Dąbrowski, Dejunowicz, Matu- 
szkiewicz, Niwiński, Sipiński i Snay. 
Główną rolę męską kreuje gościnnie 
Aleksander Węgierko, Dekoracje Kon 
stantego Mackiewicza. Muzyka Mau- 
rycego Jaubert'a. Przy fortepianie pra 
fesor Jerzy Sulikowski. 

Jutro o godz. 20.30 powtórzenie pre- 
miery. 


TEATR KAMERALNY 

Dziś o godz. 20.30 premiera dowcip- 
nej i melodyjnej komedii muzycznej 
Ralfa Benatzky'ego „Rozkoszna dziew 
czyna* w opracowaniu i z piosenkami 
Juliana Tuwima. Premierę tę przygo- 
tował reżyser Zygmunt Biesiadecki. 

Dekorację projektował Otto, Axer. 
Orkiestra pod batutą Seweryna Pie- 
truszki. 

Jutro o godz. 20,30 powtórzenie pre 


miery. 
TEATR POPULARNY | 
Dziś o godz. 20.15 „Wielki człowiek; 
do małych interesów, 


—— NN 


TEATR W SALI NICTARNI 
Jutro. a godz. 20.15 „Wielki człowick 
do małych interesów“. 
WYSTAWA M. FEUERRINGA 
I ŚLIWNIAKA 


Urządzona w salach „WIZO*, przy 


Postulaty pracowników K.E.Ł. 


Prośba o jednorazową zapomogę zimową. 
Czy tramwaje będą unieruchomione w dniu 25 b.m. 


W dniu dzisiejszym odbędzie 
się ogólne zebranie pracowni- 
ków tramwajowych w Łodzi. — 


Na porządku dziennym tych 
zgromadzeń znajdują się spra- 


wy, związane z zawarciem no- 
wego układu zbiorowego z dy- 
rekcją KEL. 

Jak wiadomo, pracownikom 
tramwajowym przyznana zosta- 
ła w drodze arbitrażu podwyż- 


ka płac w wysokości 9 procent.|były pierwszego dnia Świąt 

Niezależnie od tego dyrekcja |nieruchomione tylko do połud-;zumieją doniosłe znac 
tramwajów zgodziła się na pod-, nia. 
wyższenie norm urlopowych. —| ków 


dą właśnie przedmiotem obrad 
ogólnego zebrania. 

Jak nas mformują. pracowni- 
cy KEŁ. zamierzają wystąpić o 
jednorazowa zapomogę zimową. 
Poza tym wysuwany jest pro- 
jekt zwrócenia się do dyrekcji 
z prośbą o zwolnienie pracownie | 
ków w pierwszym dniu Bożego 


ul. Piotrkowskiej 86 wystawa „art. - 
plastyków z Warszawy Maksymiliana 
Fenerringa i Józefa Śliwniaka cieszy 
się powodzeniem. Wystawa otwarła 
codziennie od 11 — 20-ej, w niedziele 
od 11 — 17-ej. 


NADSCENKA ŻYDOWSKA 
W FILHARMONII 

Przez trzy dni odbędą się w sali fil- 
harmonii gościnne występy artystów 
żydowskich scen stołecznych, którzy 
jutro w sobotę i w niedzielę wystąpią 
w programie humoru, śpiewu, tańca, 
muzyki i satyry. 


6 milionów 
bezrohołnych 
w St. Zjednoczonych 


Ogłoszona statystyka 
hocia w St. Zjednoczonych za 


wrzesień br. wykazuje 6.066000| 


ludzi bez pracy. co słanowi jed- 


nak najniższy slan od roku 
1933. Jeszcze w styczniu b. r. 
nołowano 8.5 miln. 


nych, zas w tymże okresie roku 
ubiegłego ponad 10 miin. Obet- 


ny stan bezrobocia, klóry zresz- 


tą wykazuje z miesiąca na mie- 
sige znaczniejsze wahania, u- 
chodzi na ogół za korzyslny z 
uwagi na lo. że słanowi lo nit- 
spełna nołoweę ilości bezrobol- 
nych. zanotowanych w okresie 
najwyższego napiecia | 


ha 
PCZTODO- 


21 


cia. t i. w marcu 1933 roku (13 
miln. bezrobotnych). Jeśli zaś 


idzie o zatrudnienie w Sł. Zjed- 
noczonych. to wyraża 
obsenie cyfrą 47.075.000, osią- 
gając tym samym prawie że 
stan przedkre”vsowv z r. 1929. 


„KIERMASZ“ 

Komisja oddziałowa kół młodzieży 
Polskiego Czerwonego Krzyża urządza 
w dniu 7, 8 i 9 grudnia doroczny 
„Kiermasz* Kół młodzieży P. ©. K. na 
rzecz funduszu pomocy najbiedniejszej 
młodzieży szkolnej. 


„Kiermasz“ odbedzie się p. n. „Z ca- 
tej Polski“, — wszystkie dzielnice Pol- 


5 A A À > ski będą ilustrowane czy to przez kio- |o1 15 Pianista 
Narodzenia, t. j. dnia 25 b. m.|ski, dekoracje, czy śpiewy, 


muzykę 


W latach ubiegłych tramwaje | lub tańce. 


u- 


Gdyby postulat pracowni- 
został uwzględniony 


Te dwie sprawy nie wyczerpują | tramwaje w tym roku byłyby w 


jednak wszystkich postulatów 
tramwajarzy i sporne sprawy bę 


dniu 25 b. m. 
całkowicie unieruchomione. 


(t) 


Nie wąipimy. że wszyscy, klórzy ro- 
zenie działalno- 


lści Kół Mł. P. ©. K., zainteresują się 
tą imprezą i nie odmówią finansowe- 
go poparcia. 


Kiermasz odbędzie się w sali Str. 


po raz pierwszy Ogn. Och. (11 Listopada 4), Otwarcie 


7 grudnia o godz, 17-ej. 


bezro- 


się ono; 


co zainicjowane w roku ubiegłym 
przymusowe szkolenie ludności w 
obronie przeciwlotniczo - gazowej. 

Komendanci domowi po ukończe- 
niu szkołenia otrzymają świadec- 
twa oraz instrukcje, podpisane 
przez prezydenta missta, odnośnie 
obowiązków, jakie pełnić będą w 
czasie wojny na wypadek ataku 
lotniczo - gazowego. 


i radio 


DZISIEJSZY PROGRAM 
RADIOWY 

6.20 Gimnastyka i muzyka z płyt. 
1115 Tańce i pieśni śląskie — pora 
nek muzyczny. 

11.40 Utwory Pablo Sarasutego (pły 
ly). 

12,03 Audycja południowa. 

14.00 Koncert życzeń. 

15.10 Utwory wiolonczelowe (płyty) 
1545 „Wędrówki muzyczne — au 
dycja. 

16.15 Koncert rozrywkowy w wyk. 
tria salonowego. 

16.50 Pogadanka aklualna. 

17.00 „Twórczość Artura Grotigera* 
— odczyt. 

17.15 Arie i pieśni w wyk. Stani Za 
wadzkiej (sopran). 
18.15 Audycja 

wic. 


wymienna z Kato- 


18.10 Pogadanka prswnicza p t 
„Zuma przed kraikami sa4dowymi*. 
13.00 Słnmchowisko p. +. „Ten ezto- 


ek". 

19,30 Koncert chóru. 

1950 Pogadanka aktualna. 

20.00 Wieczór Adama Wrońskiego. 
£145 „Dzisiejszy spirytualizm poe 

tycki we Francji" — szićc lilerachi. 
22,00 Koncert stowarzyszenia miło- 


| wi 


bezroboł-|śmików dawnej muzyki. 


23.00 Muzyka taneczna f(płyly). 
AUDYCJE ZAGZANICZNE 
| LONDYN (261) i DROITWICH (150%) 
1940 Uwertura D-moll "igara, Adagio 
|  Beelnovena, Koncer: fortepianowy 
| Nr. 2 Mac Dowella i Rapsodia mar 
szowa Germana 

) LONDYN (342; 

121.15 Utwory Sibeliusa (5vmfonte 

| 4,61 7, Suila „Karelia”). 

| WIEDEN (507) 

12100 Scarlatliana na forlepian z or- 
kiestrą Caselli, Suila Kodaly'ego i 
Parla ne fortepian z crkiestrą Ca- 
selli. 


Ne 


PRAGA (476) 

20.25 „Mała  Floramys* 
Tijardovica. 

KALUNDBORG (1250) 

20.10 Symfonia R-mol] trancka, Kon 
cert wiolonczelowy Sanl-Saensa w 
wyk Feuermana i Uwerlura Horne- 
mana. 


operetka 


PARYŻ (1645) 

21.30 Symfonia Nr. 6 Szuberta. Ron- 
cert fortepianowy Ravela, Suita 
francuska Ducassea i Rapsodia lo- 
taryńska Piernego. 

STRASSBURG (349) 


29.30 „La serva padrone* — opera 
Pergolesse'a. 
KOENIGSWUSTERHAUSEN (1571) 


Hochn gra (Eliudy 
symfoniczne Śchumars, Etiuda i Ra 
psodia Nr. 12 Liszla), 

_ WROCŁAW (316) 

18.40 „Spiewacy norymberscy* — ope 

ra R, Wagnera. 
BUDAPESZT (550) 

21.15 Sonaty fortepianowe Beelhove- 

na w wyk, Dohnanyi'ego. 
RZYM (420) 
2100 „Mignon“ — apera Thomasa. 


r PARKA 


| 


na ulicy Piotrkowskie, 
Wczoraj około godz. 3 po poł. 
przed domem przy ul. Piotrkow- 
skiej 33, zasłabł jekiś przechodzeń 
liczący około 60 lat. 


l 
Zaalarsowano pogotowie ratui 
kowe, przed przybyciem którego 
| mężczyzna zmarł, nie odzyskawzsy 
| przytomności. 


Zwioki przewieziono do prosekto 
rium miejskiego. 


Ponieważ przy zmarłym nie zna: 
leziono żadnych dokumentów, po- 
licja wdrożyła dochodzenie, zmie- 
rzającę do ustalenia jego  tożsa- 
mości, 

—rne 


Dzisieisze audycje 


KONCERT MIŁOŚNIKÓW DAWNEJ 
MUZYKI 

O godz. 22,00 transmituje Polski 
Radio z sali konserwatoriam warszaw 
skiego część koncertu, zorganizowane 
go przez stowarzyszenie miłośników 
dawnej muzyki. W bieżącym sezonie 
będzie to pierwsza transmisja koncer- 
tu tego slowarzyszenia, Stosownie do 
wytycznych tej organizacji muzycz 
nej, mającej na celu szerzenie kultu 
dla dawnej muzyki --- w audycji wy 
konane zostaną utwory ubiegłych wie- 
ków, jak: Motet „Iluxit sof* na chór, 
orkiestrę smyczkową i organy G. Gor- 
czyckiego, polskiego mistrza muzyki 
kościeluej; koncert na czworo skrzy- 
pize z towarzyszeniem  orkiesiry Vi- 
valdiego, Symfonia C-mall F. K. Ruch 
tera, jednego z twórców szkoły kla- 
sycznej oraz Rondo z konecrlu na fa- 
gol z orkiestrą Mozarta. Wykonawca- 
imi koncertu będą: orkiestra kameral- 
na i I miejskie koło śpiewacze, zespół 
smyczkowy i fagocista B. Górecki 


„TEN CZŁOWIEK“ 

O godz, 19.00 teatr wyobrażni nada 
je premierę słuchowiska p- t. „Tem 
człowiek”. Słuchowisko nupisała Pia 
Görska, autorka książki o Chelmoń- 
skim. Górska umiejelnie wprowadza 
sluchacza w atmosferę zamożnego do- 
mu mieszczańskiego, przeciwstawiając 
niejako domowi temu ludzi bez dachu 
nad głową. Tymi, którzy wykażą maj- 
większa czułość serca i Którzy pierw 
si pójdą ża słowami Chrystusa, będą 
w słachowisku dzieci i niewidoma hah 
ka. Ta ostatnia stanowi szczególnie 
piękną i radiowo dobrze wyczutą po 
stać. 


SPIRYTUALIZM POETYCKI FRANC 
O godz. 21.45 Stanisław Milaszewski 
w radiowym szkicu literackim nakre- 
šli mniej znaną m nas stronę twórczo- 
Śct poetyckiej Francji współczesnej. 
Scharakleryzowawszy Valery'ego, ja- 
ko szezytowy przyklad doskonałości 
czysto artystycznej zatrzyma się pre- 
Jegent nad tymi poetami, którzy jak 
(Claudel, Francis Jammes, Marie Noel 
czerpią do swej twórczości materiał z 
przeżyć metałfizyczno - religijnych, 


= 
BAL MASKOWY CZERWONEGO 
KRZYŻA 
Przygolowania do tWadycyjnej ma 
skarady w dniu 5 slycznia 1945 roku 
już się rozpoczęły. Komitet Pań obra- 
dować będzie w piąlek, dnia 5 grud- 
uia b, roku o godz, 17 m. 30 w lokalu 


PCK, —- ul. Piotrkowska 286 - i u- 
jstali jaki będzie program balu. Tak 


jak i w roku ubiegłym zabawa odbę- 
dzie się w salonach Stow. Spiewącze- 
| go; przy ulicy 11 Lisiopada 21- 


Łódź, 2 grudnia 1937 r. GLOS Ff A Mm ED L OQO W Y Łódź, 2 grudnia 1937 r. 


Ręeniowmność tospodarki prywałmej Rynek pieniężny 


jest miezbędnym warunkiem dalszej poprawy 


Or. E. Rose: Oparcie poprawy na gospodarce publicznej — nie jest zdrowe. Prof. E. Lipiński: Państwo 
nie może zejść z rynku kapitałowego. Prez. E. Landsberg: Należy wprowadzić w kraju spokój i zaufanie 


W Zrzeszeniu przedstawicieli 
hardlowych i komisantów w 
Warszawie odbyło się pod 
przewodnictwem prezesa Frie- 
dego zebranie dyskusyjne z re- 
feratem, wygłoszonym przez 
wybitnego ekonomistę dr. E- 
dwarda Rose. 

Zdaniem prelegenta sam fakt 
poprawy  koniunkłuralnej jest 
bezsprzeczny, interesującą na- 
tomiast rzeczą jest w jakim 
stopniu partycypuja w tej po- 
prawie przedsiebiorstwa pry- 
walne i co mogłoby wpłynąć na 
dalsze polepszenie ich sytuacji. 

Koniunktura t. zw, ilościowa 
wyrażająca się w liczbie zatrud 
nionych robotników. ilości prze 
wozów kolejowych, volumenu 
produkcji i obrotów zhliża sie 
io poziomu z 1928 roku, a więc 
okresu największego w Polsce 
ożywienia gospodarczego. Nie 
należy jednak identyfikować ko 
niunktury ilościowej z koniunk 
lurą gospodarstw prywatnych. 
Ta ostatnia bowiem — i to jest 
głębsze ujęcie koniunktury — 
wyraża się w rentowności przed 
siehiorstwa. 

Jeżeli będziemy ujmowali za- 
zgadnienie nod tym kątem widze 
nia, to należy być ostrożnym 
w formułowaniu zbyt optymi- 
stycznych wniosków. Nie ma- 
my jeszcze dokładnych danych 
ażeby można było stwierdzić, o 
ile rzeczywiście pad tym wzglę 
dem poprawiła się sytuacja go- 
spodarstw prywatnych. Niewąt- 
pliwie w zasadzie wzrost obro- 
lów powinien pociągnąć za so- 
bą obniżenie kosztów na wypro 
dukowanaą jednostkę 


ce dzieje. 


Zjawisko, że inwestycje po-| mysł ansz nie może liczyć na 
zostają w tyle za produkeją.| dopływ kapitału zagraniczne- 


nakazuje zatym ostrożność w 0- 
cenie obecnej sytuacji gospodar 
czej. a nadto jest dowodem, że 
poprawa oparta jest w dużej 
mierze na inwestycjach publicz 
nych. Stwierdza to zresztą wy- 
raźnie sprawozdanie Instytutu 
badania koniunktur. 

Oparcie poprawy na elemen- 
cie gospodarstwa publicznego 
nie jest rzecza zdrową; charak- 
ferystyczną jest rzeczą, że Ro- 
osevell w ostatnim swym org- 
dzia zaakcentował silnie, że o- 
becnie w dobie osłabienia ko- 
niunkturalnego należy poprzeć 
prywatne życie gospodarcze. — 
/wycieęża zatym przeświadcze- 
nie, że należv oprzeć zdrowa 
koniunkturę na rozwoju gospo- 
dzrstw prywatnych. 

Dla Polski teza powyższa ma 
szczególnie doniosłe znaczenie 
ponieważ wobec szczupłości na 
szeso rynku kapitałowego mo- 
źliwości firansowania inwesty- 
cji publicznych są ograniczone. 
a ponadto zadłużenie sie pań- 
stwa powoduje wzrost wydat- 
ków skarbowvch. co mogłoby 
w przyszłości zaciążyć nad rów 
nowasa budżetu. 

Oprócz tego na zbyt szeroka 
skale prowadzone inwestycje 
publiczne są niepożądane ze 
wzeledu na syłuacie gospo: 
darstw prywatnych. Te ostatnie 
bowiem wyszły z kryzysu nie- 
zmiernie wyecleńczone: najia- 
s4krawszvm przejawem kryzysu 
była absolutna nieopłacalność 
procesów wytwórczych, co Spo- 
wodowałn konsumcję rezerw. 
Dzisiaj staje przed prywatnymi 
warształami zagadnienie roz- 
szerzenia ich zdolności wytwór- 
czej, a więe nowych inwestycji, 
które moga hvć finansowane 
na drodze kredytowej, ale tu na 
Iraliafa na sgroźnero konkuren- 
ta. jakim jest państwo. 

Postulat polepszenia sytuacji 
gospodarstw prywatnych moż- 
jua sformułować, jak następuje: 


towaru ) państwo 
ale nie zawsze tak się w prakty- | szkody życiu gospodarczema, 


| 


| 
| 


i dy, gdy będą prosperowały go- 
spodarstwa prywatne. 

W dyskusji nad referatem za 
brał głos prof. Lipiński, który 
odróżnia inwestycje, które roz- 
szerzają zdolność wytwórczą — 
inwestycje poziome od inwesty- 
cji, usprawniających zdolność 
wytwórczą — inwestycji piono- 
wych. Inwestycje te przyczynia 
ją się doawzrostu dochodu spo- 
łecznego, do zwiększenia zamoż 
ności społeczeństwa. 

Oprócz tych inwestycji pro- 
dukcyjnych, istnieją jnwestycje 
konsumcyjne, których produk- 
cja nie idzie na rynek, które nie 
zwiększają dochodu społeczne- 
go: do nich należą np. zbroje- 
nia. Inwestycje konsumcyjne są 
finansowane z dochodu społecz 
nego j jeżeli zmniejszają one 
spożycie mas, to narażają życie 
gospodarcze na wstrząsy. Zbyt 
silne przesunięcie z odcinka in- 
wesłycji produk. na konsumcyj 
i ła Baka 0 m i Sa do aaa 


przede wszystkim należy 
PRZYWRÓCIĆ RENTOWNOŚĆ 
PRODUKCJE 

Cera powinna odtwarzać wło- 
żony kapitał ; umożliwić utrzy- 
manie zdolności wytwórczej. — 
Jeżeli w pewnym okresie poli- 
tyki cen nie uwzględniano mo- 
mentu amortyzacji, to równo- 
cześnie nie mogło być mowy o 
utrzymaniu tej zdolności wy- 
twórczej, Dopiero wtedy, kiedy 
cena jest rentowna, można po- 
myśleć o powiększeniu zdolnoś- 
ci wytwórczej, o nowych inwe- 
stycjach, finansowanych kredy- 
tem. Ważną jest również kwe- 
stia 

OBNIŻKI PODATKÓW, 
która niestety w przyszłym-roku 
budżetowym nie będzie zreali- 
zowara. 

Wysunąć należy postulat na- 
dania odpowiedńich ram gospo 
darce publicznej, Działalność 
inwestycyjna państwa rozsze- 
rzyła się ostatnio znacznie: w 
b. r. państwo inwestowało 800 
milionów zł, przy czym więk- 
szość Środków pochodziła z po- 
życzki francuskiej. Jak się be- 
dzie przedstawiała kwestia fi- 
nansowa w rokn przyszłym — 
nie wiadomo. Jakkolwiek jest 
oczywiście rzeczą 
żądać aby wyrzekło 
się całkowicie korzystania z ryn 


Na rynku walorów tendencja by- 
ja wezoraj niejednolita. Kursy po- 
szczególnych papierów uległy nor- 
malnym wahaniom, przy obrotach 
normałuych, 

4 i pół proc. państwowa pożycz- 
ka wewnętrzna: większe odcinki 
podniosły się o dalsze 15 pkt., osią- 
gając kurs 57,65 w płaceniu, 58,15 
w żądaniu. Natomiast setki podnio- 
sły się o 35 pkt., przy czym płaco- 
no za nie 57,25, żądano 57,75, 

3 proc. pożyczka inwestycyjna 
doznała spadku 25 pkt. Za I em. 
płacono 73,50, żadano 74, za II zaś 
em. płacono 72,50, żądano 73. 

4 proc. pożyczka konsolidacyjna 
grubsze odcinki podniosły się o 50 
pkt osiagając kurs 61,25 w. płace 
niu, 61,75 w żądaniu. Natomiast 
drobne odcinki podniosły się tylko 
o 25 pkt. do poziomu 60 kupno, 61 
sprzedaż, 

5 proc. listy zastawne m. Łodzi 
— nowe były bez zmian. Obtacano 
nimi po 57,75 w płaceniu, 58,25 w 
żądaniu. 

Na rynku akcjowym — tenden- 
cja lekko zniżkawa. Akcje Banku 
Polskiego obniżyły się o dalsze 25 
pkt do poziomu 107 kupno, 108 
sprzedaż. 


nieinużliwą 
państwo 


ku kapitałowego, niemniej wia 
no być znalezione wyjście kom- 
promisowe, które umożliwiało- 
by również alimentowanie pry- 
watnego życia gospodarczego. 
Zaabsorbowanie wszystkich 
środków kapitałowych przez 
przyniosłoby duże 


tym bardziej. że obecnie prze- 


go, który nas hojnie zasilał 10 
lat temu. 5 . 
Szezupřośč maszych środków 
kapitałowych. przy niemożnoś- 
ci uzyskania kredytów zagrani- 
cznych, bedzie niewątpliwie e- 
lementem hamującym poprawę. 
Tym bardziej należy uwzględ- 
nić interesy prywatnego życia 
gospodarczego i umożliwić mu 
korzystanie z istniejących źŹró- 
deł kapitałowych. pamiętając o 
tym, że gospodarka publiczna 
może rozwijać się owocnie wte- 


ne,jak to sie dzieje w Niemczech 
powoduje kurczenie się docha- 
du społeczego. Kontynuacja po 
dobnego kursu gospodarczego 
musi się skończyć katastrofą. 
Społeczeństwo które się chce 
rozwijać, musi dokonywać in- 
westycji prywatno - gospodar- 
czych. - 

Gdyby w Polsce przeprowa- 
dzono w odpowiednim czasie 
dewałaację. gdyby pie wprowa- 
dzono ograniczeń dewizowych. 
ani reglamentacji towarowej, 
gdyby uzdrawiano rynek kapi- 
tałów długoterminowych. to po 
stęp gospodarczy byłby więk- 
szy, aniżeli jest dzisiaj. 

Jeżeli chodzi o zagadnienie 
podniesienia rentowności, ca 
równałoby się zwyżcee een, prof. 


„Lipiński jest zdania,. że zasło- 


sowanie tego ostatniego Środka 
jest niemożliwe, gdyż już obec- 
nie ceny krajowe są wyższe, a- 
niżeli światowe. Państwo nie 
może również zejść z rynku ka- 
piłałowego. gdyż społeczeństwa 
domaga się koniecznych w tej 
chwil! zbrojeń. Jednak nawet 
gdyby państwo nie absorbowa- 
ło środków kapitałowych, to 
wątpić należy, czy obecnie by- 
łyby robione inwestvcje prywai 
ne, gdyż przedsiębiorca musi 
mieć przed sobą jasny horyzent 
umożliwiałiący mu kalkulowa- 
nie na dalszą przyszłość, a tei 
przejrzystości horyzontu gospo- 
darczego teraz niema. 
Następnie przemawiał prezes 
Fmil Landsb-rg. który podkre- 
ślił, że przemysł nie mioże łożyć 
na inwestycje, ponieważ do te- 
go niezbędny jesl kredyt, a nie- 
renfownym  przedsiebiorstwora 
nikt pożyczać nie chce, Należy 
przeto dążyć do przywrócenia 
rentowności przedsiekorstwom. 
Ponadto należy umożliwiać 
dostęp przedsiębiorczości pry 
watnej do tych dziedzin wy: 
twórczości czy inwestycji, które 
obecnie całkowicie objete zosta- 
ły działalnością państwową. — 
Nadewszyvstko zaś należy 
WPROWADZIĆ W KRAJU AT- 
MOSFERĘ SPOKOJU I ZAU 
FANIA, 
gdyż fo są czynniki, które naj 
bardziej sprzyjają budzeniu się 


Urzędowa cedula 
giełdy warszawskiej 
'Tendencja dla dewiz į pożyczek 
państwowych niejednolita, dla Jli- 
stów zastawnych i dla akcji nieco 
słabszą. W obrotach prywatnych é 
proc. renta ziemska (5000 zł.) 54.00) 
(1000 zł.) 54,59 (500 zł.) 58.75. 

DEWIZY. 

Holandia 293.20, Bruksela 69,60, 
Jlelsinki 11,63, Kopenhaga 117,55, 
Londyn 26,34, Nowy Jork 5.27,25, 
Nowy Jork — kabel 5,27,62, Paryż 


17.93. Praga 18,58, Sztokholm 
135.15, 
PAPIERY PROCENTOWE. 


3 proc, poź. prem. inwest. Í em, 
18,75, M em. 72,75, 8 proc. poż. 
prem. inwest seriowa II em. 84,50, 
4 proc. państw. pož. premiowa do- 
larowa 40,00, 4 proe, konsolidacyj 
na (większe) 61,25 — 6150 (drob- 
ne 60 — 60,13, 4 i pół proc, wewn. 
państw. 57,75 (po 100 zł) 57,25, 5 
proc. kouwersyjna 62,75, 5 proc. 
poż. kolejowa konwersyjua 61, £ 
proc. L. Z. i oblig. kom. BGK po 
94 (* proc), 7 proc. L. Z. i oblig. 
kom. Banku gosp. kraj. po 838,25: 8 
proc. L. Z. Bavku rolnego 94, 
7 proc. L, Z. Barku rolnego 83.25, 
5i pół proc. L- Z. Kom. BOK 81, 
5 i pół proc. oblig. Kom. BGR 81. 
4 i pół proc. L. Z. ziemskie seria V 
51,25 — 57 — 57,13, 5 proe. L. Z 
Łodzi (1983 r.) 57,75 — 58, 

AKCJE. 

Bank Polski 107,50, Wegiel 24.58 

Lilpopy 23,50, Starachowice 30.25. 
GIEŁDA ŁÓDZKA 

Na wczorajszym zebraniu 

wym w Łodzi notowano: 


giełdo 


sprzedaż knpme 

Inwestycyjna I em. 74.25 74.00 
Inwestycyjna II em. 73.25 73.00 
Dolarówka 43.25 43.00 
Konsolidacyjna gr. 61.00 60.75 
Konsolidacyjna dr. 60.06 59.75 
Wewnętrzna 58.00 57.78 
5 proc. Łodzi s. X 58.25 58.00 
Tendencja utrzymana. y 

GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Jęczmień przem. 20.00 — 20.50 
Jęczmień brow. 21.00 — 22.50 
Owies trans. 33.00 
Mąka żytnia 65% trans, 32.26 
Rzepak 57.50 — 59.00 
Groch Xictoria trans. 30.00 
Kasza gryczana 32.00 — 33.00 


Reszta notowań bez zmiany. 
Tendencja spokojna. 
NOTOWANIA BAWEŁNY 
NOWY JORK. 

Otwarcie z dnia 1.XII: 


Grudzień 7.91, styczeń 7,92, marzec 
7,97, maj 8.02, lipiec 8.04. 

ALERSANDRIA. 

Otwarcie z dnia 1.XI: 

Sakellaridis: styczeń 14.04, marze 


13.85, maj 13.72. 


` Fae EmA zł Ashmouni; grudzień 9.63, luty 9.87. 
przedsiębiorczości i inicjatywy | kwiecień 9.75, czerwiec 3.78, paździer- 
prywatnej. nik 10.06. 
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$awiecisa misia handlowa w Lodzi 


Delegacja rosyjska złożona z członków ambasady i komisariatu handlu, przybędzie w końcu grudnia 


W swoim czasie „Głos Poranj| iy — wzamian za sprzedaną 
ïy‘ donosił o tranzakcji kom- nam bawełnę—zobowiaązały się 
pensacyjnej bawełną rosyjską, zakupić artykuły włókiennicze 
dokonanćj przez jedną z najno-| i bntnicze oraz inne wyroby pol 
ważniejszych firm  bawelnia-| skie, 
nych w Łodzi. Pierwszy transport tej haweł- 

Jak wiadomo, według tej u-| ny, który nadszedł przed kiiku 
mowy kempensacyjnej. Sowie- tygodniami. przekonał prze- 


mysł łódzki © możności zasło- 
sowania tego surowea. — Ze 
względu bowiem na gatunko- 
weść tej bawełny oraz na ceny, 
które w porównaniu z cenami 
bawełny pochedzącej z in- 
nych kompensacji, są znacznie 
niższe — bawełna t. została w 


Nerwewe zmiiimmo listopada 


Obawy przec plajtami prowimeji 


Ultimo listopada przeszło pod 
znakiem lekkiego zdenerwowania. 
Należy howiem zaznaczyć, że listo- 
pad by? niemal że najcięższym mie- 
siącem dla przemysłu i handlu łódz 
kiego, w którym utargi spadły da 
minimem 

Niepokoje w Gdańsku wpłynęły 
wybitnie na pogorszenie sytuacji w 
przemyśle  konfekcyjnym, który 
skołei „odbił* sobie straty na prze- 
myśle wełnianym. 

Z drugiej strony ciężkie warunki 
pracy kupca na prowincji spowodo- 
wały, iż kupiec ten zwrócił prze- 
mysiowi znaczną część zakupionych 
towarów, zatrzymując tylko na skła 
dzje najniezhędniejsze, 

Weksle, które były w obiegu, 


płatne na ultimo, stanowiły w licz- 
nych wypadkach pokrycie za towar 
zwrócony. Ponieważ jednak przemy 


ich jeszcze wycofać z obiegu, we- 
ksie przedstawione były 
com do zapłaty. 

Jeśli chodzi o weksle wystawio- 
ne przez przemysł i handel łódzki, 
były ene na uliimo wyjatkowo licz 
ne, Każdy bowiem liczył się z po- 


w tym okresie i dlatego wystawiai 
swoje zobowiazania na ten termin. 

Pomimo braku wpływów z pro- 
wineji nacisk kredytowy na banki 
nie był gwałiowny, Należy to jed- 
ke tłumaczyć mnie zasobami go- 
a 


wystaw- 


ia gospodarcze, lecz raczej brakiem 
odpowiedniego materiału  wekslo- 


| wego, który mógłby ewent. być 
słowiec wzgl. hurtownik nie zdążył | zdyskontowany w bankach. Najlep 


szym dowodem tego jest fakt, że 
okolo 25 proc. weksli odłożonych 
zostało na dzień następny. 

Jak ostatecznie 
wypłacalność, trudno narazie powie 
dzieć. Zdaniem jednak kót banko- 
wych przemy® i handel łódzki 


ważniejszymi wpływami z prowineji | ostatnimi wysiłłami starać się bę- 


dzie wywiązywać się ze swoich zo- 
bowiązań. Natomiast jeżeli chodzi 
o płatników prowincjonalnych, 
istnieją pewne uzasadnione obawy. 
Dokładniejsza analiza przebiegu 
ultima hędzie za tym możliwa do- 


tówkowymi posiadanymi przez ko-| piero no kilku dniach 


ukształtuje się | 


stosunkowo krótkim czasie 
skonsumowana. 

Ponieważ cały szereg prze- 
mysłoweów zgłosił zapotrzebo- 
wanie na większe ilości tego su- 
rowca, firma ta zakontrakłowa 
ła nowy transport bawełny w 
wysokości 400 tonn równieź na 
warnnkach kompensacji. 


Drugi transport tej bawełny 
miał przybyć do Gdyni 20 Jisto- 
pada. Ze względu jednak na dłu 
są trasę morską, która prowa- 
dzi via Morze Czarne, Śródziem 
ne i Bałtyckie do Gdyni oraz 
wskutek zatrzymywania okrętu, 
wiezącego tę bawełnę ma wo- 
dach hiszpańskich, zarówno 
przcz patrole rządowe, jak ! 
sen. Franco — przyjazd statku 
spodziewany jest dopicra w 
pierwszych dniach grudnia. 

Przyjazd przedstawicieli ro- 
syjskich po zakupy tkanin wł- 


kienniczych snodziewany jest 
nic wcześniej, jak nod Tomier 
śrnania, przy ezv. fak ram 


donoszą deleguefn roeyfska skła 
dać sie bedzie m 2 ort Aw ay 


hasady sawireh =f Pałesn $ 
iedntgo eluna Amr tata 
Pei 


| dla batitu zasromien” 
skwir- 


GŁOS SPORTOWY zzmammm 0 
Oslo faworyzuje polaków 


Norwegowie nie kryją sie z tym, że mecz jeszcze przed walką przegrali. = 
Nie bedzie wyników remisowych, każda walka musi wyłonić zwycięzcę! 


TZ 


Dziś w południe polska re-] doniosłe znaczenie, Przede Į 
prezentacja bokserska podejmu! wszystkim dlatego, że w Pozna f 
je swą podróż do Oslo i Ny-| niu, 6 stycznia r. b., pokonaliś- $ 
köping - Falster, gdzie w nie-| my norwegów 12:4, w między- 
dzielę walczy w meczu między- 


X 


państwowym z Norwegią, a od 
dziś za tydzień, w środę, 8 b.m., 
stoczy jako drużyna Warszawy 
spotkanie z kombinowanym 
teamem Danii. 


Mecz z Norwegią ma dla nas 


Dożywotnia. 
dyskwalifikacja 


za uderzenie sędziego 


Łódzki okręgowy związek piłki 
nożnej zdyskwalifikował dożywot- 
nio jako działacza sportowego b. 
wiceprezesa Tomaszowianki — Po- 
gonowskiego, za czynne znieważe- 
nie sędziego piłkarskiego. 


Wichura wyrządziła 


straty 
na boiskach łódzkich 


Zapowiedziane na dzień dzisiej: 
szy walne zebranie sekcji pilkar- 
skiej ŁKS-u zostało przełożone na 
przyszły czwartek 9 b. m. Przełoże 
nie zebrania spowodowane zostało 
zerwaniem dachu przez silną wichu- 
rę z werandy p. Piotrowskiego na 
s(adłonie przy Al. Unii, gdzie zebra- 
nie miało sie odbyć. 


Silna wichura przewróciła rów: 
nież płot na boisku Widzewa przy 
ul, Rokicińskiej, narażając klub 
robotniczy na straty materialne. 


Cracovia nie zobaczy 
słońca Afryki 


Zarząd Pol. zw. piłki nożnej 


odmówił zezwolenia na projek- 
towane tournee Cracovii po A- 
fryce północnej, motywując to 


słabą formą, wykazaną obecnie 
przez Cracovię. Natomiast P. 
Z. P. N. udzielił reprezentacji 
śląskiej zezwoleria na rozegra- 
nie meczu ze Śląskiem niemiec 
kim dnia 26 grudnia w Byto- 
miu, oraz rewanżowego spotka 
nia w dn. 6 lutego w Katowi- 
cach lub w Chorzowie. 


KINO 


„PALBCE” 


Grenialny 
Willy Forst 


stworzył nieśmiertelne 
arcydzieło 


Burgtheater 


W rol. gł: 


OLGA CZECHOWA 
WERNER KRAUSS 
HANS MOSER 
HORTENSJA RAKY 
WILLI EICHBERGER 


bardziej ruchliwy, jak się o- 


aa, e 


czasie zdobyliśmy ostrogi pier- | 


wszego mocarstwa pięściarskie- 
zo w Europie, a zwycięstwo 
stanowisko obowiązują. 

Do meczu przystępujemy w | 
pełni przygotowari. Jak wynł-j 
ka z rozmowy z prezesem P, Z. 
B.. mjr. Mirzyńskim, drużyna, 
jest dobrze przygotowana. Woż| 
niakiewicz nie miał wprawdzie 
możliwości treningowych, ale 
pewniejszego od niego reprezen 
tanta w lekkiej nie posiadamy. 
W miejsce kontuzjowanego Pi- 
łata jedzie ostatecznie Klimec- 


kazuje, od Węgrowskiego. O- 
baj coprawda są słabsi od gó- 


rala, ale z faktem absencji Pi- 


łata trzeba się niestety pogo-| ST 


dzić. a 
Drużyna polska przystępuje 
do meczu jako * 
ZDECYDOWANY FAWORYT 
nawet w oczach norwegów. 
Wczorajsza poczta przyniosła 
nam ciekawe opinie na ten te- 
mat z Oslo. Norwegowie nie 
mogą wystawić najsilniejszej ó- 
semki i liczą się ze zwycię: 
stwem Polski i to nawet wyso- 
kim. W czterech wagach mają 
oni lenszych zawodników 0d 
tych, których wystav iają, ale 
zbieg okoliczności nie pozwała 
im użyć tych lepszych. Berg - 
Hansen (przegrał w Poznaniu 
z Sobkowiakiem), Rolf Paulsen 
(przegrał z Kajnarem), Gunnar 
Hansen (przegrał z Polusem) 
są w tej chwili inwalidami, po 
dobnie jak zwycięzea Piłata w 


si 
| 


= 
KLIMECKI (HCP. Poznań) 
debiutuje w reprezentacji państwo- 
wej, w wadze ciężkiej, na miejsce 
Piłata. 


tych warunkach  norwegowie 
nie krvią się wcale z tym, te 
mecz jeszcze przed walką prze- 
ali 
Jest tylko jedna okoliczność 
dla naszego pięściarstwa w tym 
meczu 

NIEBEZPIECZNA. r 
Mian. kwestia sędziowska. 
Mecz w Oslo bedzie sędziowa- 
ny. podobnie jak mecz w Po- 
znaniu, przez 3 arbitrów miej- 
scowych, t. į ringowego i 
dwóch punktowych, plus jedne 
go sędziego punktowego ze stro 
ny gości W Oslo w ringu sę- 
dziuje Peter Caspersen, punktu 
ją Ivar Kruse i Reidar Thor- 
sen. Ze strony polskiej przy 
stoliku punktowego usiądzie p. 
Suszezyński. 

Ringowy jest coprawda bez 
prawa głosu, ale przewaga 2-ch 
głosów norweskich punktują- 
cych, jest wyraźna, aby nad 
sprawą tą przejść do porządku 


skiej rozmawialiśmy wczoraj te! 


Mediołanie, Erling Nielsen, W | dziennego. Mści się tu polityka| FIBY, zainteresowani mogą jed 


Chmielewski przed wielką próba 


LICENCIA KONCERNU ORION — BUDAPEST 


DEMONSTRACJE W PIERWSZORZĘDNYCH 
FIRMACH RADIOWYCH 


zeszłorocznych władz PZB, któ-| nak dojść do porozumienia c6 
re ze względów oszczędnościo- | do innych obowiazujących już 
wych. nie sprowadziły sędziego | wówczas kwestii. Jeżeli my się 
zagranicznego. nie zgodzimy na zniesienie re- 
W Oslo nie będzie też wyni-. misów, to oczywiście obowiązy- 
ków remisowych, każde spot- wać będą przepisy FIBY, które 
kanie musi zakończyć się zwy- dopuszczają wyniki  nieroz- 
cięstwem. Wogóle w Norwegii | strzygnięte. To jasne! Otóż, a: 
nie znają zupełnie remisów. Ta, by uniknąć nieporozumień, ja- 
okoliczność jest dla nas groź-| kie miały miejsce po pierwszym 
na, bo przy każdej krzywdzie | meczu Polska — Norwegia w 
wchodzą w rachubę dwa punk- | Poznaniu, sprzeciwiać się będę 
ty, a nie jeden. zniesienia remisów, Zabieram z 
Na temat kwestii sobą specjalne pismo PZB w tej 
sprawie... 
BRAKI OSOOORIKE aa 


Łódź przeciwna 
„independentom” 


W niedzielę, 5 grudnia odbę- 
dzie się w Warszawie zebranie 
prezesów wszystkich  okręgo- 
wych związków kolarskich, na 
której załatwione być mają do- 
niosłe sprawy dla kolarstwa poł 


sędziow- 


lefonicznie z prezesem PZB p. 
mjr. Mirzyńskim, który nam o- 
świadczył, co następuje: 

— W spotkaniach międzypań 
stwowych obowiązują przepisy 


Tiller znajduje się w znakomitej formie i jest pewny zwycięstwa l| Skiora. M. in. powzięta ma być 


Chmielewski staje w Oslo 
przed niezwykle trudnym zada- 
niem. Tiller ma się znajdować 

W ZŁOTEJ FORMIE, 
przygotował się zreszłą do tej 
walki z niezwykłą starannością. 

Tiller pokonał ostatnio dwu- 
krotnie mistrza olimpijskiego. 
francuza Despeaux, biorąc re- 
wanż za Berlin. Ambieją norwe- 
ga, który chce być pierwszym 
bokserem Świata w kategorii 
średniej, byłoby oczywiście zwy- 
cięstwo nad Chmielewskim, do 
którego przegrał w półfinale mi- 
strzostw Europy, w maju r. bież. 
w Mediolanie. Zdaniem norwe- 
gów, Henry Tiller nie był jesz- 
cze dotąd w tak świetnej formie 
i jest ogólnym faworytem. 

„TILLER TEJ WALKI NIE 

PRZEGRA“ — 
powiedział w wywiadzie praso- 
wym Otto van Porat, który se- 
kundował Tillerowi w jego wal- 
ce przeciwko Despeaux. 


„TILLER BĘDZIE ZWYCIĘZ- 


Oito v. Porat i Feliks Sztamm 


| 


I CĄ, jesteśmy tego pewni“ — pi- | (przeciwko Kolezyckiemu) są fa- 
|szą nam z Oslo. 
Tiller i Rudolf Andreassen, 


uchwała odnośnie utworzenia t. 
zw. grupy kolarzy niezależnych. 


Zarząd ŁOZK. polecił swym 
delegatom pp. prez. Szymskie- 
mu i wiceprez. Karpińskiemu, 


worytami, natomiast reszcie nie 
dają szans z polakami. 


gdyż według opinii związku łódz 
kiego tego rodzaju podział w 
kolarstwie nie przyczyniłby się 
bynajmniej do podniesienia je- 
go poziomu, a przyniósłby jedy- 
nie korzyści fabrykantom rowe- 
rów. Zdaniem zarządu ŁOZK. 
lepszy już byłby wyraźny p% 
dział na kolarzy amatorów i ka- 
larzy zawodowców. 


Poza tym delegaci łódzcy ma- 
ją poprzeć projekt reorganiza- 
cji mistrzostw szosowych. Ze- 
szłoroczny system rozgrywania 
|mistrzostw szosowych Polski o- 
jraz okręgowych w trzech od- 
|azielnych wyścigach i w dwóch 
klasach A i B. okazał się zupeł« 
nie niepraktyczny i dlatego de- 
legaci Łodzi obstawać będą za 
rozgrywaniem mistrzostw sz030* 
| wych w formie jednego wyścigu 
i bez podziału na klasy. 


> EF - | 
Komet szl f e |by przeciwstawili się utworzeniu 
PEAT e grupy kolarzy niezależnych, 


używać pudru roš- 
linnego, nieszkodli- 
wego, nie zatykają: 
cego porów, nada- 
jącego cerze świe- 
żość i mał, w odcie- 
niu karnacji. Takim 
jest roślinny. przy- 

ofowanynasprosz» 

owanych cebul- 
kach lilii białej 


— >> 


—dwaj wybitni sekundanci kierować będą z narożników zawodnikami Pływacy AZS (W-wa) 


Jeszcze jeden ciekawy szcze- 


CSD | SÓI związany z niedzielnym me- 


U DOKTORA. 
, == Mężowi pani potrzebry 
jest spokój, przede wszvstkim 
spokój! 
— To riemożliwe, panie do- 


ktorze; potrzebny mi jest kape-| 


Ilasz i okrycieł 


czem naszych bokserów w O- 
slo. Drużyna norweska jest co: 
prawda nienajsilniejsza, ale kie- 
rowana będzie z narożnika przez 
znakomitego 
strza olimpiady paryskiej, 


sekundanta, mi- 


słynnego Olta 'v, Porata. | 


który był jednym z nielicznych | że w Poznaniu sekundował nor- 
europejczyków, poważnych kan | wegom, 
dydatów do tytułu mistrza świa-j Roisland, który wskutek wy- 
ta wszystkich wag zawodowców. |padku przedwcześnie skończył 
|Porat był wielkim bckserem za- | karierę pięściarską. 

|wodowym. Obecnie, w Oslo pro- 
wadzi on szkołę bokserską i gim 


nastyczną i opiekuje się amator | pitne indywidualności: Otto van 


ską reprezentacją. 


Godzi się jeszcze wspomnieć, 


w Łodzi 


W nadchodzącą niedzielę, dn. 5 
grudnia odbędzie się w basenie 
YMCA o godz. 16,30 odłożony swe- 
ga czasu mecz pływacki juniorów? 
AZS (Warszawa) — Reprezentacja 
Łodzi. Mecz zapowiada się cieka- 
wie, gdyż pływacy warszawscy mia 
ja przyjechać w b. silnym składzie. 


świetny technik Ole 


W niedzielę w Oslo, w obu na- 
rożnikach staną więc dwie wy- 


Torat i Feliks Sztłamm. 


4.XII — „GŁOS PORANNY” — 1937 


| r 


Nr. 331 
a pexis Premiera! 


$ Poraz pierwszy w Łodzi! Wesoła komedia wiedeńska 


= Pati Patachoni Raju | 


W rolach główn.: Pat i Patachon, Tibor v. Halmay, 
Lucie Englisch i Rudolf Carl 


Ostatnie dmi! 


LUBOWANIE 


enariisza (1. Bo'ma, Reż. Henryk Searo 


wg. SG 
W r. gł: Zygmunt Turkow, Kurt Katsch, 
M. Lipman, Dina Halpern, M. Bożyk 
ceny od S4 gr. 


Passe-partouts i bilety ulgowe prócz urzęd. nieważne. 
Kc m Pl 
e Z": 
Dwa najnowsze filmy w iecdnyra Programie 


L — 
C6 OR HB $ T Poraz pierwszy w Łodzi i 


Zaginione miasto |” SSTA pe bać opie 
PEL zolack: aaan William Boyd, Kane Richmond, Claudie Zell MEIC szan kiwi 


a 


u 
Pa 
w 
Ə 

Bla 


Początek «seansów o g. d-ej, 
w soboty i niedziele o g. 12-ej 


AL. od 50 gr. 


ze stall s udziałem psa 
W rolach głównych: 


W rol. gł. Paul Kelly, Rachelle Hudson, Robsrt Ken’ 
Następny program: mdi „Ziemia Błogosławiona* 


PRZED ZIMNEM 


Drzwi oma uszczelnione 
Es) bszbzkuzacyym sydlenam 


EJ orig m irzleania od wiadra, zimno, 
| 2 arzu, - Szwcziość dlugotgtia, 


29 Dzwonić 173-57 
U) w soboty tel. 222-72 


KUPIĘ: 


10 kros'en tkackich kortowych 68-72 
cali w najleoszym stanie oraz 2 ma- F 


szvny wężowe (Szhlauchspulmaschi- 
nen). Dzwonić 111-23, w godzinach 


biurowych. 941—4 


Do akt. Nr. Km. 1635 | XI | 37 


ORWIESZCZENIE 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło: 
dzi, rew. 1l-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Lipowej 44 
na zasadaie art 602 K. P. C. og'łasta 
że w dniu 6 grudnia 1937 r. o godz. 
12 w Łodz', przy ul. 
11-go Listopnda 28 
odbędzie się publiczna licytacja ru- 
chomości s mianowisist 
maszyny frykotarskiej 
szacowanej na lączną sumę 
zł. 1200.— 
które ogladać można w 
dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w 
czasie wyżej oznaczonym. 
Łódź. dnia 13 listopada 1937 r. 
Komcrnik: (=) S, Bedaarek. 


—— 


Do akt. Nr. Km. 809 | XI | 37 
OBWIESZCZENIE 


Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
dzi rew. 1l-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Lipowej 44 
na zasadzie art. 602 K. P.C. ogłasza, 
żew dniu 6 grudnia 1937 r. o godz. 

11 w Łodzi przy ul. 
Zawadskiej 4 
odbędzie się publiczna licytacja rucho- 
mości a mianowicie: 
zegara w długiej szafce, kredensu 
forn. czarnym dębem, szafy do odzie- 
ży z lustrem, stołu, 4 krzeseł, 2 fo- 
teli, toalety z sznfeczką, żyrandola 
z abażurem, kanapy, pomocnika kre- 
densu i firanki z ramą drewn. 
aż ob iwh te łączną sumę 
715 — 
które można Air w dniu licytacji 
w miejscu s-rzedaży, w Ozasie wy- 
żej oznaczonym. 
Łódź. dn. 15,11 1937 r. 
Komornik- (=) S. Bednarek 


Dźwiękowe Kino 


RAKIETA || 


Sienkiewicza 40, tel. 141-22 


Dziś i idni następnych! 


: KINO - TEATR 


Spec. chorób wenerycznych, 


Lzgielniana 11, tel. 236-02 


w nłeda. i święta od 9 do 1 po poł. 


L. LIEBLSKNDOWA 


ordyn. 3—7 g. 


Ri. I Maja ZA MAM tel. 111-10. 


Kilińskiego 55, tel. 127-97 


Uwaga! Modystki í kapeltisza:cy 


Zawiadamia się o 


ZEBRANIU PRZEDWYBORCZYM, 


które odbędzie się .w niedzielę, o godz. 5-ej po poł. w lokalu 
Cechu Jubilerskiego przy ul. Piotrkowskiej Nr. 20. 


Starszy cechu M. Kapelusznik : 


Dr. med. 


Wołkowyski 


seksualnych i skórnych spec 


Przyjmuje od 8—12, 4—9 w. 


nx. MED. 


choroby dzieci 


Aoramewicz 


powrócił 


MNO 


Kupujcie i 
z Im źródła 


Wielki wybór: 


WÓZKÓW dziecięcych | | ŁÓŻEK komodowych 


ŁÓŻEK metalowych WYŻYMACZEK 
MATERACY wyścielanych marki „Ru>ber” 
MATERACY sprężyn. LODOWEK 


„Patent” || LEŻAKÓW, HAMAKÓW 
ŁOŻEK polowych ROWERÓW i drezyn 


mb ekiadzie „DÓBRÓPÓ” pow. Tet 159-90 | 


PIOTRKOWSKA 33 


DOKRTÓR 


KLING ER 1 fnłoszenia draine I 


chor. seksualnych, 
wenerycznych i skórnych 
(włosów) 


Andrzeja 2, 


Przyjmuje od 9—11 rano i od 6—8 w 
W niedzielę i święta od 10—12 


CIEPŁO w mieszkaniu! 


Usrczelniam OKNA i DRZWI od 
zimna, wiatru i kursu 


pod gwaran ejg ER 


F, Pinczewski, ie!. 257-18 


Dr. S1. Bibargal 


specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i seksualnych 


Zawadzka 10, tel. 106-30 


przyjmuje ıd 9—11 i od 5—8 
w niedsiele i święta od 9 —1 


ODA emigrantka z Berlina po- 
szukuje miejsca dc dziecka. Wyma 
gania b. skromne, Łask. oferty do 
admir. pod „„Emigrantka”. 

889—2 


SĄ fapno i sprzedaż, $J 


DO SPRZEDANIA okazyjnie pan- 
cerna kasa żelazna. Tamże  rozło- 
żyste rogi jelenie. Telefon 163-50, 

000—3 


| MEPLE i pianina odświeża jak no- 
we, naprawia. polituruje i moder- 
nizuje specjalista stolarz. Zawadz- 
ka 16-a, tel. 184-82. 


BĄCZKI aw 25 ŚW. 


CIASTKA DESEROWE po 20 gr. 
(przy zakupie od 5 sztuk— 15/9 rabatu) 


Wszelkie wyroby cuvciernicze na zamówienie 
a a EA 


Sniadania i kolac e iarskie 
z 4-ch dań zł. 1.10 wraz zobsługą 
— poleca — 


Cukiernia „ZRÓDŁO” 


Łódź, Przejazd 1, tel. 209-87 


Lik W FONS najpiekniej 


z PARYŻA 


Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 54 gr. 


DZIEWCZĘ 


Początek w dni powsz. o g 4 w niedziel i święta o g. 


Dziś i dni następn ych ! 
Wspaniała kreacja IRENY DUNNE, bohaterki „Bocznej ulicy“ 


w filmie 


Sab, w poł. 


1 +4 RITI ANES EETA BI OCZ 


tl. 137-28 m BR 


TEL. 2222-3, 
SYPIALNIA stylowa barok brzoza 


korejska okazyjnie tanio do sprze- 
ania. K, Galar, Piotrkowska 275. 


a 


RZY PRZEZIEGIENIU 
GRYPIE?KATARZE| 


mz M" sanm. 


KJ Lokale a 


URZĘDNIK DR, aai po- 
keju kawal z pełnym utrzymaniem, 
najchętniej blisko śródmieścia, O- 
ferty pod „iródrieżędo 

218 POKOJOWE mieszkania 
w nowym domu Radwańska 16 
są do wynajęcia. Informacje na 
miejsen. 


MIESZKANIE 4-0 pokojowe z 
wygodami od styeznia do wy- 
najęcia. Andrzeja — Wiadom. 
tel. 152-26. 


eoma 


Po powrocie z Paryża 
wznowiła przyjęcia 


PioirkowsHa 121 


Od 2—7 po poł. Tel. 155-55 
eooo 4 


szy sopran świata w najweselszym filmie sezonu 
W pozost. rolach: Gene Raymond, Jack 


mo OBRONNA MAR m i Mischa Auer. 


Muzyka: Artura Schwartza, —— Muzyka: Artura Schwartza, Johanns 


Straussa i G. Rossiniego 


wieiki podwójny pregram 
Najpiękniejsza para ekranu — lean Harlow i Robert Taylo' 
w wspaniałej komedii p.t. 


Panowie! Towarzystwa 


Początek codz. o g. 4ej, w soboty i niedz. o 12 
| UAE TEE» 


„Płymme zicte” 


Wielka sensacyjna walka o nepie złoto aei 


SAM NA SAM 


BP 
Koef Następny program: siU WOLNOŚCI 

Tm. 1.09, H m. 90 gr, III m. 50 gr Kupony ulgowe po 70 groszy, w niedziełe i święta nieważne. 

Początek przedstawień w dni powszednie o godz. 4, w niedziele i święta o godz. 12. 


szer CZARY”) 
Cegielniana z 


W roli głównej 


z Paulą WESSELY 


nigdy niezapomnianą 2 ngay 
„Maskarada“ 


Dziś i «imi 
nastepnych! 
arcydzieło Sa 


produkeji 1937 r. „Epizod“ 


Ceny miejsc: 


DZWIEKOWE EPV 


FTarnmskiesn 74/76. tel. 129-88. 


3 zł.; Reklamy tekstem 


bez zastrzeżenia miejscu 


wszystkimi do za wiersz milimetrowy 1-szpaltowy (strona 5 szpał): 1-sza strona 
SZ - 


woo w etc Toy PA U 105 En'a redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca 60 gr. sc 
Pi enumerata wagi cą klany xt ET AUE CE UBU nekrologi 40 gr. Zwyczajne istr. 10 szpalt) 12 gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmni RER og e 12 2. zł SE 
t groszy z przesyłką pocztową w kraju —zł,, B=, 78 BRAMICGNNE Z Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, najmniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia zaręczynowe > al or i 
1 zł. Ogłoszenia zam ejscowe obliczane żej, 
Redakcja rekopisów nie zwraca. szenia w dodatku niedzielnym „Rewia* (str. 5 szp.) g ję yw 3 EB 


firm zagr. 100%. Za ogłoszenia tabelaryczne lub fantaz. dodatkowo 5t? TĄ 
Za Wydawnictwo: „Głos Poranny — Jan Urbach i S-ka“ Eugeniusz Kronman. W drukarni własnej Piotrkowska 


" 


(Redaktor odp. Lucjan Lipiński 


